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Z apraszam y do  zabaw y, w  której nag ro d ą  będzie

KWIAT DONICZKOWY
N a kartki z naklejonym i kuponam i czekam y 

do  8 kw ie tn ia . G R Ę  D Z IE C IĘ C Ą  - n a g ro d ę  z 

„ R K ”  n r 4 (9 0 )  -  w y lo so w aliśm y  d la  pani (lu b  

panienki) E lżbiety SK O W R O Ń S K IE J, krotoszy- 

n ianki zam ieszkałej przy ul. O fiar K atynia. G ra­

tu lu jem y i zap raszam y do  redakcji.

* Złodziejski turniej - str. 2
* W Radzie zmiana warty - str. 3
* Nieszczęsna Polna - str. 3
* Pomóżmy sobie - str. 7

Fol. Samowyzwalacz

Filozofujący Fotoreporter w  trakcie prac na rzecz „Rzeczy” zjadł zęby, stracił wzrok, 
zyskał brzuszek i uroczo posiwiał.

Wykroje 
I Kartony z nadrukiem

63-720 KOŹMIN
I ul. Wierzbowa 30

tel.
( 0 - 6 4 )  5 6 - 7 4 4

tel. kom.
0 9 0  6 0 4 - 3 6 3

W czym 
rzecz...?

Ano w  tym, żc „Rzecz” rze­
czyw iście (i w  rzeczy samej) 
rozpoczyna tym  numerem siód­
my rok gazetowego żywota. Nie 
będzie z tej okazji wspominek, 
laurek ani uroczystych obcho­
dów , choć przyznam y - oczy 
nam  tro ch ę  w ilgo tn ie ją , gdy 
w racam y pam ięcią  do nas sa­
m ych sprzed lat - grupki zapa­
leńców, którzy' po wariacku, nie 
szczędząc sil i czasu, tworzyli 
pierwsze po zniesieniu cenzury 
krotoszyńskie p ism o lokalne, 
w ciąż niepewni jego jutra .

Bywało różnie, ale przetrw a­
liśm y, okrzep liśm y, n a  sta łe  
wrośliśmy w pejzaż miasta. Z a­
wdzięczamy to W am , Drodzy 
Czytelnicy, którzy „Rzecz” ku­
pujecie, czytacie, telefonujecie 
do niej, piszecie, przychodzicie. 
Jesteśmy sobie w zajem nie po­
trzebni - nie m am y co do tego 
najmniejszych wątpliwości.

D zięku jem y, n a jp ię k n ie j 
wszystkim „Rzeczy” Czytelni­
kom, Przyjaciołom, W spółpra­
cownikom i Polemistom. I - jak 
zwykle - zachęcam y do lektury, 
z nadzieją, że do rzeczy jest ko­
lejna „Rzecz”...

Romana HYSZKO

NOWA PLACÓWKA HANDLOWA

centrofarb
P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  H A N D LO W E S .C .
K R O T O S Z Y N ,  u l .  M i c k i e w i c z a  3  •  d a w n a  f a b r y k a  c u k i e r k ó w  E W A  

O F E R U J E M Y :  F A R B Y ,  L A K I E R Y ,  A U T O R E N O L A K I ,  I M P R E G N A T Y ,  K L E J E ,  

G I P S Y ,  T A P E T Y ,  K A S E T O N Y  S T Y R O P I A N O W E ,  A K C E S O R I A  M A L A R S K I E .  

B U D U J E S Z  R E M O N T U J E S Z  O D N A W I A S Z  D O M  L U B  M I E S Z K A N I E
P R Z Y J D Z  Z O B A C Z  N A S Z Ą  O F E R T Ę



rzecz aktualna

KTO
MA RACJĘ?

W związku z nadal 
utrzymującą się złą ja­
kością gazu przewodo­
wego, burmistrzowie 
Krotoszyna i Koźmina 
wystąpili w tej sprawie 
z pismami do Urzędu 
Antymonopolowego.

Przypomnijmy, że wcześniej 
skierowano uwagi i zastrzeże­
nia, dotyczące jakości nowego 
G Z-50, do Rozdzielni G azu w 
K ro toszynie. W  odpow iedzi 
zapew niono , że ja k o ść  teg o  
gazu jest zgodna z polską nor­
m ą. N ie s te ty , k a lo ry c z n o ść  
gazu nie w zrosła, za to w  m ię­
dzyczasie podniesiono cenę za 
1 m3 gazu z 0,49 zl na 0 ,60  zl.

U rząd  A n ty m o n o p o lo w y  
poinform ował wstępnie, że zle­
cono Zakładow i G azow nicze­
mu wykonanie ekspertyzy jak o ­
ści gazu, żądając równocześnie 
podobnej ekspertyzy od sam o­
rządu, czyli odbiorcy, skarżą­
cego dostawcę.

Po rozpatrzeniu  w yników  
tych dwóch analiz Urząd A nty­
m onopolow y zajm ie stanow i­
sko w  sprawie.

OJ)

WKRÓTCE
JAŚNIEJ

- Przystępujemy do 
modernizacji około 240 
punktów świetlnych w 
mieście - oznajmił 5 
marca na posiedzeniu 
Zarządu burmistrz Ju­
lian JOKŚ.

P ra c e  te  z a p la n o w a n o  
przede w szystkim  na ulicach 
w lotow ych do m iasta  - K o­
źmińskiej, Ostrowskiej, K oby­
liń sk ie j, Z d unow sk ie j i R a ­
szkow sk ie j W e w szy stk ich  
lam pach, na odpowiednich od­
cinkach tych ulic, zam ontow a­
ne zostaną żarów ki energoo­
szczędne i nowoczesne, szczel­
ne opraw y, dzięki czemu o po­
łowę zmniejszy się pobór mocy.

O św ie tlen ie  u lic  - w iz y ­
tów ek K rotoszyna jednolitym , 
żó łtym  św ia tłe m  kosz to w ać  
będzie około 120.000 złotych. 
Przedsięwzięcie to realizowane 
będzie przy w spółudziale Z a ­
kładu Energetycznego w  Ja ro ­
cinie.

Już wkrótce pojedyncze, do­
datkow e punkty  św ietlne za­
m ontowane zostaną także przy 
Polnej, Łąkowej, Okólnej i Sło­
wiańskiej, a  kuliste lam py re­
tro  ośw ietlą odcinek ulicy P ia­
stowskiej - w  związku z plano­
w aną na w iosnę (lub lato, bo 
zim a nie chce ustąpić) zm ianą 
organizacji ruchu w  tej części 
m iasta.

(jot)

DO SZANOWNYCH 
CZYTELNIKÓW, ZWIĄ­

ZANYCH DUSZĄ Z 
NASZYM MIASTEM!
C hoć zakończone zostały  

prace nad drugim tom em  „M o­
nografii K rotoszyna”, m ożna 
jeszcze wesprzeć finansowo tę 
publikację . Fundatorzy zosta­
ną uhonorowani - podobnie jak  
w  tom ie pierwszym Potrzebny 
jest jednak pośpiech. Prosim y 
o w płaty na konto:

PKO KROTOSZYN  
25638-5311-132  

Towarzystwo Miłośników 
i Badaczy Ziemi 
Krotoszyńskiej

ZA TYDZIEŃ 
SESJA

N a najb liższą  sesję R ady 
Miejskiej, k tóra odbędzie się za 
tydzień - 28 m arca, zaplanow a­
no szeroką inform ację z dzia­
łalności sam orządow ych p la ­
cówek kulturalnych, społecz­
nych i sportowych. Zapropono­
wane zostaną również zm iany 
uchw ał - dotyczących sprzeda­
ży alkoholu w  mieście i gminie, 
cen biletów kom unikacji m iej­
skiej, odpłatności za przedszko­
la. Radni podejm ą też decyzję 
o dietach dla sołtysów  i prze­
wodniczących rad osiedlowych 
oraz dla radnych zasiadających 
w  kom isjach przetargow ych i 
zdecydują, według jakich kry­
teriów  podzielić środki z Fun­
duszu Wiejskiego. Przypomina­
m y, że p o sie d zen io m  R ady  
m ogą się przysłuchiw ać me tyl­
ko przedstaw iciele prasy, ale i 
zain teresow ani p ra c ą  rajców  
m iejskich m ieszkańcy gminy. 
Sesje odbyw ają się w  budynku 
przy ul K ołłątaja 7 na I pię­
trze.

(aloj)

Szukamy pamiątek

Pamiętasz 
dawny browar?

W s z y s tk ic h  p o s ia d a c z y  
d o k u m e n tó w , fo tog rafii, p a ­
m iątek  zw iązan y ch  ze  stu le t­
n ią  h is to rią  k ro to szy ń sk ieg o  
B R O W A R U  u p rze jm ie  p ro ­
sim y  o  k o n ta k t  z  D z ia łe m  
M a rk e tin g u  tej w y tw ó rn i lub 
re d a k c ją  „R K ” . M ile  w id z ia ­
ne  (sły szan e) b ę d ą  ta k ż e  u s t­
n e  w y p o w ied z i na  ten  tem at.

(red.)

WAŻNE DLA 
CHORYCH NA 
CUKRZYCĘ!
Z A R Z Ą D  K O Ł A  P O L ­

SK IEG O  ST O W A R Z Y SZ E ­
NIA D IABETYKÓ W

Z A P R A S Z A  S W O IC H  
C Z Ł O N K Ó W  N A  Z E B R A ­
N IE  Z U D Z IA ŁEM  L E K A ­
RZA

W  DNIU 2 7 .0 3 .1996r. O 
G O D ZIN IE 16oo, W  KLUBIE 
S P Ó Ł D Z IE L C Ź Y M  (U L . 
SIEN K IEW ICZA  2).

Z A R Z Ą D  K O Ł A

Firma LUMEN 
zatrudni

mechanika
MASZYN

z  u m ieję tnością  spaw ania. 
Z g ło s z e n ia  w  d z ia le  k a d r  
(ul. S ien k iew icza  2A ). .

K U LTU R A LN E
M IA STEC ZK O
Część obiektów po jednostce wojskowej prze­

jął w ostatnich dniach oficjalnie krotoszyński sa­
morząd. Są to trzy budynki koszarowe, klub żoł­
nierski, sala gimnastyczna, stołówka i kotłownia.

Wiadomo dziś na pewno, że pomieszczenia klubu żołnier­
skiego wraz z salą widowiskową zajęte zostaną przez Kroto­
szyński Ośrodek Kultury, sala gimnastyczna wraz z zapleczem  
przejdzie pod opiekę OSiR-u, a kotłownia pod Zakład Energety­
ki Cieplnej. Do byłych budynków koszarowych, z których jeden 
wymaga kapitalnego remontu, przeprowadziłaby się z Rynku 
Państwowa Szkoła Muzyczna, Warsztaty Terapii Zajęciowej, 
Ośrodek Profilaktyki Środowiskowej, być może także Społecz­
ne Ognisko Muzyczne. Tu również miałyby się mieścić siedziby 
różnych organizacji i stowarzyszeń. Pozostała część przezna­
czona zostałaby najprawdopodobniej na mieszkania. Jednak na 
razie to tylko plany, konkretne decyzje zapadną niebawem.

(J.)

SANITARNE PLUSY I MINUSY
Dzięki rozbudowie sieci wodociągów publicznych 

mieszkańcom miasta i gminy dostarczana jes t dobra 
woda - czytamy w informacji Państwowego Tereno­
wego Inspektora Sanitarnego na temat stanu sanitar­
nego Krotoszyna za 1995 rok.

N ieste ty , w raz z ro zb u d o w ą  w odociągów  nie budow ano sieci kanaliza­
cyjnej. T ak  w ięc ścieki w  dużych ilościach odprow adzane są  kanalizacją de­
szczo w ą do  c iek ó w  w o d n y ch  lub  bezpośredn io  do  gleby, zanieczyszczając  
środow isko natu ralne - stąd zła jak o ść  wody pitnej w e w szystkich płytszych 
u jęc iach .

B adania jakości w ód pow ierzchniow ych prow adzone na terenie Kaliskiego 
w  1994 roku w ykazały, że -  na  przebadanych 263 ,5  km rzek - w  KI klasie 
czystości m ieści się tylko 16,1 km , a 247 ,4  km ( 9 3 ,9  procent) jes t tak zanie­
czyszczone, że n ie m ieści się w  żadnej klasie czystości.

W  zakresie  h ig ieny  żyw ien ia  i żyw ności przeprow adzono w  kro toszyń­
skich  p laców kach hand lo w y ch , o b iek tach  żyw ienia zb iorow ego i zakładach  
p rze tw ó rstw a  1456 kontro li łącznie. P odczas w izytacji stw ierdzano  najczę­
ściej niepraw idłow ości typu: ogólny brak czystości i higieny, n ieprzestrzega­
nie w ym ogów  technologicznych, brak aktualnych badań lekarskich, n iew ła­
ściw e p rzechow yw anie  środków  spożyw czych i brak ich segregacji. Z e  te i 
podobne uchybienia  u k a ran o  zakłady p ięćdziesięciom a m andatam i.

Jeśli chodzi o  sytuację ep idem iologiczną na terenie działania T SS E  Kro­
toszyn, to  w  porów naniu  z  rokiem  1994 zwiększyła się ilość zachorow ań na 
różyczkę, ospę  w ietrzną i św inkę. W  grupie chorób  w ieku dziecięcego zare­
je s tro w a n o  ponadto  św ierzb , o d rę  i płonicę. W  1995 roku od n o to w an o  22 
przypadki zachorow ań n a  w irusow e zapalenie w ątroby i cztery zbiorow e ogni­
ska zatruć, w yw ołane pałeczkam i salm onelli (zachorow ały  74  osoby).

(“ O

ZEPTER
INTERNATIONAL

POLAND
BIURO - HOTEL „KROTOSZ”

UL. MICKIEWICZA 44 (parter)
*

serwis
*

szkolenia
*

informacja o pracy
Czynne w  poniedziałki w godz. 16.00 -1 9 .0 0  lub telefo­

nicznie: (0-65) 736-823 880

K R Y M I N A Ł K I
I znów  ukradziono co  nieco. Św iatek przestępczy dba od czasu  do czasu, 

by skrom nie w yposażone szkoły staw ały się jeszcze  skrom niejsze.
N a początku m arca przy ul. Sienkiewicza w łam ano się do  szkoły podsta­

w ow ej, skąd  zabrano pięć piłek oraz dw a kom plety siatki do ten isa stołow e­
go. C zyżby szykow ały  się jak ieś  rozgryw ki, m oże pod hasłem : „M iędzy nami 
z ło d z ie jam i”? D zień  p óźn ie j, w ieczorem , obyw atel n iem ieck i, gość hotelu 
K R O T O S Z , zauw ażył zniknięcie z niestrzeżonego parkingu hotelow ego sw o­
jeg o  sam ochodu  osobow ego (audi), w artości 2 5 0 0 0  DM , W  w yniku policyj­
nego pościgu sam ochód odzyskano w  gm inie Brzeziny. Złodziej porzucił auto 
i zbiegł d o  pobliskiego lasu. O j, w łaściciel pojazdu będzie m iał o  czym  opo­
w iadać po pow rocie  do N iem iec, zapew ne mile zaskoczony skutecznym  dzia­
łan iem  polskiej policji. Innej z im ow ej m arcowej nocy, nneusta lony  spraw ca 
w łam ał się do  pom ieszczenia kasow ego na terenie D w orca PK S w  Krotoszy­
nie. Ł u p em  jeg o  padła drukarka do biletów , k law iatura kom putera i elektro­
niczna w yśw ietlarka do biletów. To bardzo specjalistyczny sprzęt. K om u m oże 
się przydać? K onkurencji...?  Tej samej nocy złodziejaszki „pracow ały” też w 
K oźm inie, na terenie  ogródków  działkowych. O brabow ano dw ie altany, skąd 
sk radz iono  trzy  kury , dw ie w iertark i, ucinarkę, szczypce hydrauliczne, w y­
posażenie łazienki i naczynia kuchenne. Straty oszacow ano na 1520 zł.

W  połow ie m arca nie ustalony spraw ca w łam ał się do  budynku przedsię­
b iorstw a „M A T -B U D ” przy ul. Zam kow y Folw ark, skąd skradł kom putero­
w ą  stację  d y sk ó w , d rukarkę  kom puterow ą, te lc lax  i pieniądze. S traty osza­
cow ano  na 5 7 6 0  zł. Kolejny złodziejaszek w łam ał się d o  jednej z  piw nic przy 
u l. K o b y liń sk ie j i sk rad ł ro w er górsk i. N a to m ias t w  o s ta tn ią  n iedzielę  w 
godzinach w ieczornych okradziono z  odtwarzacza i g łośników  sam ochód marki 
fiat 126p, parkujący  przy ul. Farnej w  czasie pobytu w łaściciela na m szy w  
p o b lisk im  kośc ie le.

*  *  *
Zim a n ie ustępu je , choć w  kalendarzu ju ż  w iosna. K lną na „białą porę” 

w szyscy , szczegó ln ie  g ło śn o  i siarczyście kierow cy. W ielu, m im o trudnych  
w aru n k ó w  d ro g o w y ch , kpi sobie z  tego , zasiadając za k ierow nicą  w  stan ie 
nietrzeźw ym . N ie kuśm y losu. Jedna nieostrożna chwila m oże zam ienić życie 
w  koszm ar...

(boy)

Rzecz a
Krotoszyńska m



rzecz intrygująca

ILU NOWYCH 
RADNYCH?

Bardzo ciekawych zm ian doczekaliśmy się w  ustawie z 
8 m arca 1990 ROKU O SAMORZĄDZIE TERYTORIALNYM . 
W łaśnie w szedł w  życie nowy zapis (art. 24b) informujący, 
że „ o s o b a w y b ra n a  n a  ra d n e g o  n ie  m o ż e  w y k o n y w a ć  p ra c y  
w  ra m a c h  s to s u n k u  p ra c y  w  u rz ę d z ie  g m in y , w  k tó re j u zy ­
s k a ła  m a n d a t o ra z  w y k o n y w a ć  fu n k c ji k ie ro w n ik a  w  je d n o ­
s tc e  o rg a n iz a c y jn e j te j g m in y ”.

N iek tó rzy  k ro toszyńscy  rad n i, w  term jn ie  sześciu m iesięcy  od  dnia w ej­
ścia w  życie n o w y ch  zap isó w  u staw o w y ch , m u szą  się określić  w  odpow ie­
dnim  w nio sk u , czy przechodzą na urlop bezpłatny  czy też  rezygnują z  funkcji 
radnego. W  K rotoszynie  dotyczy to:
- k ierow nika O S IR -u , rad n eg o  R yszarda N ow aczyka,
- dyrektora  Szkoły  P odstaw ow ej n r 7 w  K rotoszynie, radnej Zcfii D eckert,
- dyrektora  Szkoły  P odstaw ow ej w  B en icach , radnego Ja n a  G rząki,

- dyrektora  Szkoły P odstaw ow ej w  C hw aliszew ie,. radnego  Jana Szyszki.
Czy dotyczyć to  będzie rów nież innych radnych piastujących funkcje kie­

row nicze? M am  tu taj na m yśli g łów nie k ierow nika kina W ojciecha Szunie- 
w icza o raz  zastępcę dyrektora Szkoły Podstaw ow ej n r  8 - Jerzego R ędzikow - 
skiego. N ie , bow iem  nie istn ie je  w  ich  p rzypadku za leżn o ść  bezpośredn ia , 
dlatego też  osoby te będą m ogły nadal pełnić funkcję  radnego.

Inny  zap is , jak i w p ro w ad zo n o  do  u staw y , do tyczy  o dw oływ an ia  c z ło n ­
kó w  Z arządu M iasta  i G m iny. W  m yśl art. 2 8  c, u s t.l  ustaw y „R ada  gm iny 
m oże od w o łać  Z arząd , z w yjątk iem  burm istrza, z  innej przyczyny n iż n ieu - 
dzielenie absolu torium , na w niosek  1/4 ustaw ow ego sk ładu  rady  (czyli 7 osób). 
W n io sek  ten  p o d leg a  z ao p in io w an iu  przez w ła śc iw ą  kom isję  o raz  kom isję  
rew izyjną. D o  tej pory Zarząd M iasta  i G m iny odw oływ any był tylko na w n io ­
sek  burm istrza  lub  w  w yniku  nieudzielenia Zarządow i absolu torium . O d w o ­
łanie  Z arządu n astępu je  bezw zg lędną  w iększością  g łosów  ustaw ow ego  sk ła­
d u  rady gm iny, w  g łosow an iu  tajnym . W reszcie trzecia zm iana. Dotyczy ona 
trybu odw oływ an ia  rady gm iny. O tóż w  m yśl art. 13 znow elizow anej ustaw y 
o d w o łan ie  rady  g m in y  p rzed  w p ły w em  kadencji m oże n astąp ić  w  w yniku  
re fe ren d u m , k tó re  p rzeprow adza się na w niosek  1/10 m ieszkańców  u praw ­
nionych do  g łosow an ia . R eferendum  je s t w ażne, jeżeli w zięło  w  nim  udział 
co  najm niej 3 0 %  upraw nionych  do głosow ania.

Eugeniusz Nawrocki

CEGIEŁKA
NA BUDOWĘ

KRYTEJ PŁYWALNI 
Z OŚRODKIEM 

REHABILITACYJNYM

W KROTOSZYNIE

EMITENT - MIASTO I GMINA KROTOSZYN

POPIVUJflMV Ul...
Tak w yglądać będą cegiełk i (nominały: 1, 5 , 10, 20, 50 i 100 zl), które na 

budowę krytej pływalni z ośrodkiem  rehabilitacyjnym  wyem ituje w krótce Urząd 
M iasta i G m iny. Już dziś zachęcam y do ich kupowania.
Od dw ó ch  tygodni w spó ln ie  z P ań stw em  szukam y nazw y dla pow stającego obiektu. N ajlep ­
sza -  zdaniem  p ow ołanego  przez sam orząd ju ry  - zostan ie  w pisana na cegiełki. Pow stanie  też  
specjalny sym bol graficzny, który zastąpi sym patyczną foczkę po praw ej stronie. D o redakcji 
nadeszło ju ż  w iele  propozycji. Ó to  one:

Delfin, B ryza, C yranka, Jordanów ka, Pod K rokodylem , K askada, W odo- 
Krot, O drzyk, Odrzyków ka, Delta, A kw arium , Fala, Perła, M oczydło, Neptun, 
B ajor Bongo, M uszelka, Falowir, Komplex-Krot.
N a kolejne propozycje nazw  czekam y do końca m arca. O czyw iście , będą nagrody!
A  o to  p rzek az-ceg ie łk a  S tow arzyszen ia  S clerosis  M u ltip lex  - z  p rzeznaczen iem  na budow y 
tej części o b iek tu , k tó ra  pełn ić  będzie  ro lę  ca ło rocznego’ o śro d k a  reh ab ilitacy jn eg o  dla  n ie ­
p e łn o sp raw n y ch .

(red.)

( C e g i e ł k a
na Budowę w ^Krotoszynie (woj. BałisBie) 

OśrodBa jReBaBiłitacji Stowai-iyszenia 
Sclerosis JKułtipfex

( S/owaj-zyszenie cBorycB na s/waidnienie 
rozsiane — SOK).

Wspierając Budowę naszeyo Oś/odBa 
przyczyniasz się do dania nowej nadziei 

wielu niepełnosprawnym.

ZtzięBujemy f

OśiodeB Będzie pracował przez cały roB
w JJ łurnusacB. Otwaiiy Będzie dła
cfiorycB na SJIC, z zaniBiem mięśni, 

dzieci z porażeniem mózyowym.

OFERTA OŚRODKA

— reBaBilitacja wodna (w tym Basen)
— Binezyterapia ( usprawnianie rucBowe)
— tei-moterapia (ciepfolecznic/wo) '
— lumenoterapia ( iwia/fofecznktwo)
— eleBlrolerapia ( w tym: yafwanizacje, onto- 

foreza, JiadynamiBa, uftradiwięBi, 
diatermia, pufso/ronic, interdyn)

— warsztaty zajęciowe.

Odcinak dla poczty
J zi fl,

Odcinak dla banku 
zl d>

Odcinak dla poaladacza rachunku Potwiardzanla dla wpłacającego
zl gr zi gi

%
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jj STOWARZYSZENIE 
|  Sc Wrosła Multlpłaz
* ul. Kołłątaja 5; 63-700 Krotoazyn

STOWARZYSZENIE 
Sclaroała MuKJpWz 

ul. Kołłątaja 5; 63-700 Krotoazyn

STOWARZYSZENIE U -j-t- i STOWARZYSZENIE 
Scleroala Multlptax j ■ J  Scleroais Multiplaz 

ul. Kołłątaja 5: 63-700 Krotoazyn "'T ul. Kołłątaja 5; 63-700 Krotoazyn
2 O/Krcłoazyn PKO BP
3 nr r-ku 26a36-S193-132

OłKrołoazyn PKO BP 
nrr-ku 26*31-5193-132

OłKratoaiyn PKO BP OłKrotoazyn PKO BP 
nr r-ku 26636-61*3-132 nr r-ku 26*36-61*3-132

h u  -nr 616 wnw —r li i -____[ 3 ! □  _  □  O  _  E j

Sukces uczniów 
Technikum - 
Przemysłu 
Mięsnego

Najlepsi w Polsce
System  kształcen ia powinien stw arzać szeroką  

ofertę edukacyjną, bogatą w różnorodne formy. Jed ­
ną z  takich form jest w szkolnictwie zawodowym kon­
kurs popularyzujący w iedzę z zakresu technologii 
przetwórstwa mięsa, skierowany głów nie do szkół za­
wodowych o kierunkach mięsnych.
W  konkursach  organizow anych w  techn ikach  pięcio- i cztero­
letn ich  (o specjalnościach: techn ik  technologii żyw ności) ucze­
stniczy m łodzież klas najw yższych. E lim inacje to  test p isem ­
ny, egzam in  praktyczny w  zakładach m ięsnych oraz egzam in 
ustny . Z ak res  m ateria łu  obejm uje zagadn ien ia  dotyczące su­
row ców  i m ateriałów ' pom ocniczych, aparatury  i urządzeń tech­
n icznych, technologii o raz  najnow szych tendencji w  przem y­
śle  m ięsnym .
Ź ró d łem  in fo rm acji są  specja listyczne  pu b lik ac je  i czaso p i­
sm a (m iędzy innym i „G ospodarka M ięsna”) o raz  udział w  tar­
gach spożywczych (np. PO LA G R A ). L aureaci elim inacji kw a­
lifiku ją  się zgodn ie  z regu lam inem  k o n k u rsu  do  o g ó lnopo l­
sk iego  finału . O rgan iza to ram i O g ó lnopo lsk iego  K o n k u rsu  z 
Z akresu  T echnologii M ięsa są: Z arząd  G łów ny S tow arzysze­
n ia Inżynierów  i T ech n ik ó w  Przem ysłu  Spożyw czego, M in i­
sterstw o  Edukacji N arodow ej oraz redakcja czasopism a „G o­
spodarka  M ięsn a” .
T egoroczny finał X X V I O gólnopolsk iego  K onkursu  z  Z akre­
su Technologii M ięsa  odbył się  w  dniach  6 -8  m arca w  Z esp o ­
le Szkół Przem ysłu Spożyw czego oraz w  O kręgow ym  P rzed­
siębiorstw ie P rzem ysłu  M ięsnego w  B iałym stoku. W  konkur­
sie  brały  udział trzy o so b o w e  zespo ły  z trzy n astu  szkół ś re ­
dnich  kształcących specjalistów  z  zakr.esu techno log ii m ięsa 
z: M alinow a, P o zn an ia , W rocław ia, G d ań sk a , K a to w ic , L e ­
gn icy , W arszaw y, S oko łow a, B ia łeg o sto k u , Ja ro s ław ia , L u ­
blina, Lodzi o raz  K rotoszyna.
F in a ł, podobnie  ja k  e lim inacje , o b e jm o w ał część tes to w o -p i- 
sem ną, praktyczną i ustną. W  skład ju ry  k o n kursu  wchodzili 
naukow'cy z uczelni wyższych, redaktorzy  gazet specjalistycz­
nych oraz nauczyciele szkół średnich  kształcących w  k ieru n ­
kach  m ięsnych. M ło d zież  T e ch n ik u m  P rzem y słu  M ięsn eg o  
(działającego w  ram ach Z espołu  Szkół Z aw odow ych n r  2 ) bra­
ła udział w  finale w  n astępu jącym  składzie: Z bigniew  K ęsy, 
M arcin Kosiński, R afał Bujakiew icz. Zajęła  drużynow o pierw ­
sze m iejsce.
Indyw idualnie I m iejsce zajął Z b ig n ie w  K Ę S Y  ze szkoły  w  
K ro toszyn ie  - u zy sk u jąc  liczne  n ag ro d y  (ok. 9 5 0  z ł, ap ara t 
fotograficzny, łyżw orolki, w ycieczkę do  N iem iec) oraz indeks 
na SG G W  w  W arszaw ie na wydział T ech n o lo g ia  Żyw ności. 
M a rc in  K O S IŃ S K I  zajął V I m iejsce. O trzym ał nag ro d ę  w  
w y so k o śc i 2 0 0  zł o raz  in d ek s n a  P o lite c h n ik ę  Ł ó d z k ą  lub 
G d ań sk ą  do w yboru . T rzeci z  kolei u czestn ik  z  K ro toszyna 
R a f a ł  B U J A K IE W IC Z  zajął jed e n a s te  m iejsce, ja k o  jed en  
z  najm łodszych uczestn ików  otrzym ał w  nagrodę roczną pre­
n u m era tę  pism a „G o sp o d ark a  M ięsn a”
T ak  w ysokie lokaty m łodych kro toszynian  to  m iędzy innym i 
zasługa nauczycieli p rzedm iotów  zaw odow ych oraz zajęć prak­
tycznych: m gra inż Jerzego R O B A K O W Ś K IE G O , m gra inż. 
Jerzego  W A JD ZIK A  O R A Z  H enryka M A C H O W SK IE G O . 
S ukces krotoszyńskiej szkoły je s t  po tw ierdzeniem  w łaściw e­
go i w ysokiego poz iom u kształcenia  oraz przychylności P re ­
zesa Z ak ładów  M ięsn y ch  w  K ro toszyn ie  C zesław a JA G Ł Y , 
który stworzył bardzo  dobre w arunki w spółpracy  i prow adze­
n ia kształcenia  p raktycznego.

Janusz BARTOSZEWSKI

Regulam in  
konkursu  
„G RA M Y  

W  ZIE LO N E ”

ZIELONO
NAM

BĘDZIE
Donosimy niniejszym , że 

w iosna P R ZY JD ZIE . Lada  
dzień. I „w związku z tą  w io­
sną, co może ju ż  ju tro” przy­
pominamy o ogłoszonym  w  
styczniu konkursie dla po­
s iad aczy  b a lko n ó w , ta ra ­
sów, ogrodów i ogródków. 
Wezmą w  nim udział również 
szkoły, instytucje i zakłady 
pracy.

R egulam in  k o n k u rsu  n a  n a jładn ie j­
sze ogródki przed dom kam i jed n o ro ­
dzinnym i w' m ieście i gm inie, najła­
dniejszą zieleń balkonow ą w  budyn­
kach w ielo rodzinnych  oraz najp ięk ­
n iejsze z ie lone o toczen ie  szkol, b u ­
dynków' użyteczności pblicznej i za­
k ładów  pracy.

1. O RG ANIZATO RZY:

* Urząd M iasta i G m iny 
K R O T O S Z Y N
* Redakcja „Rzeczy K rotoszyńskiej”

2. CELE KONKURSU:

C ele p rzy św ieca jące  o rg an iza to ro m  
k o n kursu  to: popraw a estetyki m ia­
sta i gm iny oraz zw rócenie uwagi na 
w 'ażną rolę zieleni w  życiu m ieszkań­

c ó w .  K onkurs pobudzić m a inicjaty­
w ę k ro toszyn ian  i u k ie ru n k o w ać  ją  
na dbałość o  estetyczny w ygląd naj­
bliższego o to czen ia , zw róc ić  uw agę 
n a  rolę teren ó w  zielonych w  och ro ­
n ie środow iska przed zanieczyszcze­
n iam i.

3. TERM IN ZGŁASZANIA  
O G R Ó D K Ó W , BALK O NÓ W  
I TARASÓW  DO K O NK UR­
SU:

kon iec  m aja  1996r. Z g łoszen ia  (p i­
s e m n e  lu b  o s o b is te )  p rz y jm u ją :  
U rząd M iasta i Gm iny (pokój 3 5 a) i 
red a k c ja  „R z e c zy  K ro to sz y ń sk ie j” 
(u l.  S ie n k ie w ic z a  2 a ).  T E R M IN  
O C E N Y : od 15 czerw ca do 15 lipca 
1996r.

4. KRYTERIA

O grody, balkony, tarasy itp. o cen ia­
ne będą w edług  dziesięciostopniowej 
skali (0 -1 0  pkt.). P od  uw agę  b rane  
będą: kom pozycja ogólna (w kom po­
no w an ie  z ieleni w  istn ie jącą  rzeźbę 
terenu  i in frastrukturę), rozplanow a­
nie  z ieleni zgodn ie  ze  sz tu k ą  o g ro ­
dniczą, estetyka opłotow ania, w łaści­
w a pielęgnacja zieleni, e lem enty m a­
łej a rch itek tu ry  ( fo n tan n y , sadzaw ­
ki), funkcjonalność (pod kątem  w y­
poczynku i rekreacji). K ryteria  oce­
ny balkonów  i tarasów: ogólna kom ­
pozycja (dobór roślin), w łaściw a pie­
lęgnac ja  roślin.

5. DLA Z W YCIĘZCÓ W  W 
KAŻDEJ KATEGORII PRZE­
W ID Z IA N O  PO TR ZY  N A ­
G RO DY GŁÓW NE.

ZACHĘCAMY DO 
UDZIAŁU W 

KONKURSIE!

Rzecz
Krotoszyńska



rzecz ludzka
Na rzecz niepełnosprawnych dzieci

Będzie
oddział w Krotoszynie

Chociaż niepełnosprawni są ostatnio „w modzie” - dużo się o 
nich mówi, robi podjazdy, obniża kraw ężniki - widok człowieka 
na wózku inwalidzkim  nadal wywołuje zażenowanie u wielu ludzi 
zdrowych. Aby zmienić zakodowane w nas samych stereotypy, pół 
roku temu powstało Regionalne Stowarzyszenie na Rzecz Osób 
Niepełnosprawnych z siedzibą w Ostrowie W ielkopolskim.

POCZĄTKI
jak  zaw sze są  tru d n e . Ju ż  dziesięć lat tem u g rupa  rodziców  dzieci z  po raże­
niem  m ózgow ym  postanow iła  w ziąć swój los w  sw oje ręce. P o w o łan o  Koło 
P rzyjació ł D zieci N ie p e łn o sp raw n y c h  R u ch o w o , do  k tó reg o  należeć  m o g ą  
w szyscy  za in te resow an i p roblem em  dorośli. N a tu ra ln ą  rzeczą je s t ,  że  w ięk ­
szość z  nich to ludzie, którzy z  porażeniem  m ózgow ym  m ają  kontakt bezpo­
średni - w e  w łasnych  rodzinach. N a com iesięcznych spotkaniach  w iele m ów ią 
o sw oich b ieżących problem ach. G ośćm i K oła byw ają  p rzedstaw iciele M iej­
skiego O środka  P o m o cy  S po łecznej, lekarze, p rzedstaw ic ie le  instytucji m o­
gących ułatw ić życie osobom  spraw nym  inaczej, np. M iejskiego Z akładu K o­
m u n ik ac ji, Z a k ład u  U bezp ieczeń  S p o łeczn y ch , U rzęd u  S karb o w eg o . C h o ć  
K oło m a w  nazw ie słow o „Przyjació ł D zieci”  - a w ięc skupia  ludzi dorosłych 
- jeg o  d z ia ła ln o ść  nie  og ran icza  się  w y łączn ie  do  w sp o m n ia n y c h  spo tkań . 
N ajw ażn ie jsze  je s t  z rob ien ie  w szytk iego  co  m ożliw e

DLA DZIECI

C o ro czn e  „zajączk i”  i „ m ik o ła jk i”  to ju ż  tradycja . P o d o b n ie  m a się s tać  z 
w iosennym i w ycieczkam i. P ierw szy raz  zorgan izow ano  tak o w ą  w  ubiegłym

roku. N ie są  to  z re sz tą  jed y n e  pom ysły  obecnego  zarządu  p racu jąceg o  pod 
p rzew o d n ic tw em  P io tra  R O SZ A K A . N aw iązan ie  w sp ó łp racy  z  harcerzam i 
S zczep u  Z H P  „ N iep rzem ak a ln i” to  n o w e , c iekaw e d o św iad czen ie  d la obu 
s tro n , k tó re  n a jw iększy  poży tek  przynosi chorym  dz iec iom . Z  roku  na rok 
K oło  o rg an izu je  co raz  bardziej rozw ija jącą  się le tn ią  akc ję  rehab ilitacy jno- 
w ypoczynkow ą. W  ubiegłym  roku objęła 86 osób.
N ajpow ażniejszym  sukcesem  K oła było doprow adzenie  do pow stania  w  jed ­
nym  z  o s tro w sk ich  ż ło b k ó w  sp ecja ln eg o  oddziału  d la dzieci z  po rażen iem  
m ózgow ym . O becnie  (dzieci rosną!) został on przekształcony w  oddział przed­
szkolny. O  d ziała lności K o ła  robi się co raz  głośniej. O sta tn io  zaczęli zg ła­
szać się do n iego  rodzice dzieci z  innym i schorzeniam i oraz dorośli. Pow stał 
w ięc  pom ysł pow ołania

STOW ARZYSZENIA NA RZECZ OSÓB  
NIEPEŁNOSPRAW NYCH

W spółpraca  Z arząd u  K o ła  z  P rezesem  Spółdzieln i In w a lid ó w  Józefem  Z a­
rem b ą  doprow adziła  do skonkretyzow ania  pom ysłu i pow ołania  R eg ionalne­
go  S to w arzy szen ia  n a  R zecz  O sób  N ie p e łn o sp raw n y ch , k tó re  sw ym  zasię­
g iem  m a zam iar objąć ca łą  W ielkopolskę. S tow arzyszenie , n a  czele którego 
stanęli w łaśn ie  panow ie  R oszak  i Z arem ba, postaw iło  sobie za cel stw orze­
n ie  ośrodka rek reacy jno-rehab ilitacy jnego  oraz w łączen ie  w  rozw iązyw anie  
w spó lnych  p ro b lem ó w  ja k  najw iększej liczby za in te reso w an y ch . S tow arzy­
szenie planuje w ięc pow oływ an ie  sw ych oddziałów  - na początku w  okolicy 
O strow a. T akie  oddziały  p o w stan ą  praw dopodobn ie

W  KROTOSZYNIE I MIKSTACIE
2 8  m arca w  K rotoszynie odbędzie się spotkanie  organizacyjne oddziału  Sto­
w arzyszenia. Jego  in icjatoram i sa zain teresow ani rodzice, którzy sam i dotar­
li do  ostrow skiego zarządu. P raw dopodobn ie  pow stan ie  w ięc w  K rotoszynie 
silny ośrodek Stow arzyszenia. W szystkich zain teresow anych zapraszam y ser­
decznie n a  spotkanie , k tó re  odbędzie się w  stołów ce hotelu „K rotosz”  w  czw ar­
tek  2 8  m arca o  godz. 17.00.

Krzysztof MA C1EJEWSK1

U C H O
„ R Z E C Z Y ”

Pisaliśmy ostatnio w „ t  chu”
0 kłopotach mieszkańców dale­
kiej Kobylińskiej. Dziś rymo­
wanka naszej czytelniczki o in­
nej, rzec można śródmiejskiej, 
ulicy Krotoszyna.

Ucho „Rzeczy” podsłuchało,
Że Kobylińską zalało.
Kartofle w piwnicach żabką pływają,
A mieszkańcy narzekają.
Nie ma chodników! - wołają wniebogłosy
1 chodzą do miasta środkiem szosy.

Lecz najbardziej upojna 
Jest ulica Polna!
Tutaj dołek, a tam górka.
Idziesz sobie w rytm mazurka.
A po deszczu ta ulica 
Wygląda jak maselnica.
Buty wtedy bierz do ręki 
I idź boso przez te męki.
Kto się, biedny, tu urodził,
Całe życie w błocie chodzi.
Chociaż mieszka tutaj radny,
Też w tej sprawie jest bezradny.
Piękna nasza Polna cała,
Chociaż krótka, lecz wspaniała... 
Dorównać innym nie może,
Więc niech ją  Urząd zaorze...

Czytelniczka 
(nazwisko i adres znane 

redakcji)

NASZE MAŁE OJCZYZNY

N asze m ałe O jczyzny... Jak kropka za  zam kniętym  zdaniem . Jak 
kropka nad „i” . Jak  opis zdarzenia.
N asze m ałe Ojczyzny - ludzip, ulice, dom y. Sznur ludzkich 
tw arzy , ludzkich spraw .
To ci ludzie, których codziennie  spotykam y. W ydaje nam , się że 
w iem y o  nich dużo, choć tak napraw dę nie w iem y nic...
N asze m ałe  O jczyzny...
Sklepy, kw iaciarnie, restau rac je , kon tu ry  gm achów . W ciąż na now o 
ożyw ające w spom nienia. C hw ile  przeszłe, ożyw ające im pulsem  
spotkań z  tymi, z  którym i szło się przez życie, rysow ane 
m arzeniam i i spełnionym i dążeniam i, sm utk iem  upadłych spraw .
N asze m ałe O jczyzny...
Z łączone  n icią  asfaltu , to row isk  i biegnących nim i pociągów .
N asze  m ałe Ojczyzny...
W ypełn ione naszą codziennością , tę tn iące  życiem . Naszym  życiem , 
k tó re  nada je  im  kształt.
N asze m ałe  O jczyzny...

Jacek BORSZCZO WSK1

W a ln y  Z ja z d  S to w a rz y s z e n ia  S M

SABINA
PREZESEM

III Walny Zjazd Członków Stowarzyszenia Sclerosis Multiplex 
obradował 9 marca w „Krotoszu”. Uczestniczyło w nim około stu 
osób z całego Kaliskiego.

Zjazd dokonał w yboru  delegatów  do P olskiego T ow arzystw a S tw ardnienia Rozsianego i 
K rajow ej R ady  O sób  N iepe łnospraw nych  oraz now ych w ładz S tow arzyszenia SM , którego 
prezesem  - jak  zadecydow ano - nadal będzie jeg o  pom ysłodaw czyni i założycielka, pracow i­
ta i pełna inw encji Sabina U R BA N IA K .

Podczas zjazdu p rzegłosow ano kilka popraw ek do  statutu. N ajw ażniejsze zw iązane były 
z podpisanym  ostatn io  przez Zarząd Stow arzyszenia SM  i M iasto i G m inę Krotoszyn porozu­
m ien iem  d o ty czący m  w sp ó ln e j inw estyc ji, ja k ą  je s t  b udow a krytej p ływ alni z ośrodk iem  
rehabilitacyjnum . Jedna  z popraw ek daje przedstaw icielow i sam orządu (od niedaw na - członka 
w spierającego S tów arzyszenia) praw o do uczestnictw a w  obradach Zarządu z  g łosem  dorad­
czym . D ruga  stanow i dla G m iny rodzaj zabezpieczenia na w ypadek likwidacji SSM  -  gdyby 
k iedykolw iek do  niej doszło , należącą do Stow arzyszenia  część w spólnej inw estycji przeję­
łaby  ona  n ieodp łatn ie .

Z aw arte  n iedaw no  porozum ien ie  zobow iązuje obydw ie strony do  podpisania po zakoń­
czeniu inw estycji aktu notarialnego, w  którym  praw o w łasności rozłożone zostan ie  w  zależ­
ności od  w ysokości pon iesionych przez G m inę i S tow arzyszenie nakładów  finansow ych na 
budow ę.

G dyby S tow arzyszenie  w  ogóle nie  przyczyniło  się do sfinansow ania  inw estycji, Gm ina 
przekaże m u w  uży tkow anie  trzecią, ho telow ą kondygnację budynku, pom ieszczenia do  hy­
d ro - i b a ln co tc rap ii, salę konsu m p cy jn ą  i w ew n ę trzn e  ciągi kom unikacy jne, przygotow ane 
dla n iepełnospraw nych . W  ośrodku przez cały rok odbyw ać się będą turnusy z  pełną rehabi­
litacją leczn iczą dla chorych  na stw ardn ien ie  rozsiane i schorzenia narządów  ruchu.

R . H .

Fot. K olo Przyj. Dzieci

PROSTUJEMY INDIAŃSKIE SPRAWY
D o zam ieszczonego przed dw om a tygodniam i tekstu „M aria  - przyjaciółka Indian” 

w kradł się błąd. O tóż do prania  i m ycia w  obozie indiańskim wyznaczono specjalne 
miejsce. Oddzielnie stał tzw. szałas potu lub pary, podobny do fińskiej sauny, w  którym 
nie było prania, ani mycia.

(red.)

Rzecz
Krotoszyńska



rzecz ..Rzeczy” bliska

TUŻ OBOK
P i s a l i ś m y  d o t ą d  o  w i e l u  

k r o t o s z y ń s k i c h  z a k ł a d a c h  
p r a c y  -  c h w a l ą c  i c h  s u k c e ­
s y ,  m a r t w i ą c  s i ę  p o r a ż k a m i  
i  . . .  z a p o m i n a j ą c  j a k o ś  o  
t y m ,  k t ó r y  m a m y  n a j b l i ż e j .

O d  t r z e c h  l a t  o p i e k u ń c z e  
s k r a d ł a  r o z t a c z a  n a d  „ R z e ­
c z ą ” f i r m a  L U M E N .  A c z ­
k o l w i e k  b l a s k  l u m e n o w -  
s k i c h  ś w i e c  r o z j a ś n i a  r e d a k ­
c j ę  ( d o s ł o w n i e  i  p r z e n o ś n i e )  
n a  c o  d z i e ń ,  ż y c i e  f i r m y  t o ­
c z y  s i ę  p o n i e k ą d  p o z a  n a m i .

O b s e r w u j e m y  j e  w  p r z e ­
lo c ie ,  w  b i u r z e  -  m i ę d z y  p o d ­
p i s y w a n i e m  l i s t y  o b e c n o ś c i  
i  o d b i e r a n i e m  k o r e s p o n ­
d e n c j i .

LUMEN
to  je d n a k  n ie  ty lko  księgow ość, 

kadry, kasa, sekretariat, gabinet szefa 
i hala produkcyjna w  podw órzu  przy 
ulicy S ienkiew icza. To od roku tak ­
że tak  zw ana „ d w ó jk a” , czyli now o 
w ybudow ana fab ryka świec przy R a- 
w ick ie j, g d z ie  m ieśc i s ię  i p ro d u k ­
c ja , i m ag a z y n , i dz ia ł h a n d lo w y . 
W ła śn ie  w  ro z sz e rz o n y m  o s ta tn io  
z n a c z n ie , p ię c io o s o b o w y m  d z ia le  
h an d lo w y m , z ło ży liśm y  p ie rw sz ą  z 
zap lan o w an ej serii g aze to w y ch  w i­
zyt na  R aw ickiej.

WYPRODUKOWAĆ,
POKAZAĆ,
SPRZEDAĆ

- Nie wystarczy duża produkcja, trze- 
ba ją  jeszcze odpowiednio zapromo- 
wać i sprzedać - m ó w i sz ef d z ia łu  
m g r  E u g e n iu sz  P A R Z Y S Z  - biorąc 
p o d  uwagą potrzeby klientów. Two­
rzymy świetnie zgrany zespól. Każ­
dy z  nas ma p o d  opieką inny region 
Polski. D zielim y też odpow iedzial­
ność za  kontakty z odbiorcami z  in­
nych krajów. To bardzo ważne, bo 
aż 50% produkcji trafia na eksport. 
W takiej sytuacji konieczna je st zna­

jom ość kilku języków  obcych, dzięki 
niej m ożemy swobodnie kontaktować 
się z  naszymi kontrahentami.
D o m nie należy koordynacja pracy  
całego działu m arketingu i współ­
praca z  krajam i niemieckojęzycznymi.

A oto m oi współpracownicy: R a­
fa ł  GRUSZKA, specjalista o d  spraw  
celnych; Lidia KIEREJEW SKA, od­
pow iedzialna za ekspozycje, wysta­
wy, sklep firm owy’ oraz współpracę 
z naszym i są siadam i z  P o łudn ia  i 
Wschodu; m gr D obrochna KOSIŃ­
SKA - współpraca z  krajami anglo­
ję zyczn ym i, p ro m o c ja  i rek la m a ; 
K rzyszto f ZYBAŁA, odpowiedzialny 
za  transport, kody kreskowe i kon­
takt z  krajami zza wschodniej grani­
cy.

BEZ TŁUMACZA

M łody lum enow sk im  stażem  P A ­
R Z Y S Z  trafił do  firm y za in trygow a­
ny - jak  m ów i - jej szybkim  rozw o­
je m , p rzed s ięb io rczo śc ią  szefo stw a , 
u ro d ą  i ja k o śc ią  p ro d u k o w an y ch  tu 
św iec. Ja k  w ie lk im  c ieszy  s ię  L U ­

M E N  uznaniem , przekonał się o sta ­
tecznie  n a  M iędzynarodow ych  T a r­
gach P oznańskich. Stoisko - najw ięk­
sze spośród stoisk w ystaw ców  św iec, 
najpiękniejsze w  całej ogrom nej hali 
n r 2 , było przez cały czas dosłow nie 
oblegane. Jedna  z  pracow nic  działu  
- L idia K E R E JE W S K A , dodaje:

- O grom ne wrażenie robiły  na  
klientach i sama ekspozycja, i p ro ­
fesjonalna obsługa. Zdarzało się, że 
przedstaw iciele  za in teresow anych  
ofertą LUM ENU  firm  zagranicznych  
odwiedzali nasze stoisko w towarzy­
stwie tłumaczy. Było dla nich wiel­
kim zaskoczeniem, że potrafim y swo­
bodnie porozumieć się bez ich pośre­
dnictwa.

LUMEN TARGOWY

M im o  w ie lk ie g o  t ło k u  p rzy  lu m e ­
n o w sk im  sto isk u , ż a d en  k lie n t n ie 
odszedł od  niego bez uzyskania naj­
w ażniejszych inform acji o  o fercie fir­
m y i jej punktach  sprzedaży.

Targi w  P o zn an iu , choć  z  o rg a­
nizow anych w  Polsce najw ażniejsze, 
n ie są  jedynym i, w  jak ich  L U M E N  
u czes tn iczy ł. K ró tk o  p rzed  P o z n a ­
niem  były S uw ałk i (T arg i P rzy g ra- 
n ic z a ) ,  z a ś  k ró tk o  po  - J a ro s ła w  
(W ielka G ie łd a  G alicy jska). N a w ią ­
zano tam  w iele cennych kon tak tów  z 
polsk im i od b io rcam i i p o ten c ja ln y ­
mi klien tam i zza  w sch o d n iej g ran i­
cy.

W  tym roku L U M E N  w ybiera  się 
też  na im prezy  ta rg o w e  do  B elg ii i 
W ielkiej B ry tan ii o raz  (po  raz  d ru ­
gi) na w ystaw ę do  Paryża. A ktualna 
o ferta  firm y  o b e jm u je  k ilkadz iesią t 
odm ian świec. S ą  w śród  nich specjal­
ne zestaw y św iąteczne, św iece ogro­
dow e, pływ ające, u rodzinow e, są  p o ­

ch o d n ie . S przedaż  p ro w a d z ą  cztery  
składy fabryczne (K rotoszyn, Poznań, 
K ę d z ierzy n -K o ź le , G d a ń sk ) , k ilk a ­
dz ie s ią t ro zsian y ch  po ca łe j P o lsce  
hurtow ni i jed en  jedyny sklep firm o­
w y - w  krotoszyńskim  „U roczym  Z a­
k ą tk u ”  przy Z dunow sk ie j.

Dział handlow y m a do dyspozy­
cji kilka sam ochodów . W  ciągu  m ie­
siąca przem ierzają razem  średnio po­
n a d  d z ie s ię ć  ty s ię c y  k i lo m e tró w . 
T ransport za  granicę L U M E N  powie­
rza firm om  specjalistycznym .

K lienci L U M E N U  tw ierd zą , że 
hasło: św iece w ytw orne , szlachetne, 
p ięk n e ” n ie je s t  czczym  sloganem . 
K ro toszyńska w ytw órn ia  sku teczn ie  
konkuruje  jak o śc ią  w yrobów  z  reno­
m ow anym i producentam i E u ropy  Z a­
chodniej. O db io rcy  cen ią  sobie L U ­
M E N  także za term inow e dostaw y i 
uczciw e partnerstw o .

METAMORFOZA
T ak  n ied aw n o  tem u , przed pię­

ciom a laty , L U M E N  był za tru d n ia ­
ją c ą  osiem  o sób  m an u fa k tu rą  i jed ­
ny m  m ałym  b iu rem . D ziś je s t  na j­
w iększym  pryw atnym  pracodaw cą w  
m ieście - z ogrom nym i perspektyw a­
mi rozw oju.

T a  przem iana działa się poniekąd 
na  m oich  oczach . C iąg le  je d n a k , a 
szczególnie dziś - po  w izycie na R a­
wickiej - tru d n o  m i z rozum ieć, jak  - 
w espół z m ałżonką  -  dokonał jej dok­
to r n au k  h u m an is ty czn y ch , do  n ie ­
d aw n a pracow nik  nau k o w y  Insty tu ­
tu  F ilo lo g ii P o lsk ie j U n iw e rsy te tu  
W rocław sk iego , f ilm oznaw ca, tw ór­
ca „ R z e c z y  K ro to s z y ń s k ie j” . B y ć  
m oże gospodarka potrzebuje w łaśnie  
h u m an is tó w ...

Romana MYSZKO

I n t e r e s u j ą c a ,  o f e r t a  ś z & n ą t e c z n a

t y lk o  w  s k l e p i e " L u m e n u " 

u l . Z d u n o m k a  1 6  ( U r o c z y  Z a k ą t e k )

* świeczki -  jajka wielkanocne 
*  świece w  kolorystyce świątecznej: żółte i zielone 

*stroiki, serwetki, świeczniki

Pokazy mody interesowały i panie i 
panów.

fot. Pawlik

Targi Artykułów 
Konsumpcyjnych - Wiosna’9 6

W IELK IE
T A R G O W ISK O

„N asze”  renault 19 m knie  szybciu tko , choć  na drogach tłok. W  P o znan iu  trzeba czekać -  czerw one św iatła. 
A c h , te w ielk ie m iasta! Je szcze  Wiko zna leźć  m iejsce do pa rk o w an ia ... W chodzim y na „w ielk ie  targ o w i­
sko” - obszar z  rozrzuconym i paw ilonam i handlow ym i. W łaśnie  tu  27  lu tego  rozpoczęła się p ierw sza edycja 
tegorocznego .cyklu targów  konsum pcy jnych , odbyw ających się  zaw sze w iosną  i jesien ią . N a  targach  tłocz­
no. C ieszą się dużym  za in te reso w an iem , nie tylko osób z branży. Ludzi przyciąga w yodrębniony z  całości 
P oznańsk i Tydzień  M o d y , o b fitu jący  w  pokazy i konkursy . W  p aw ilo n ach  han d lo w y ch  m ożna zobaczyć 
m iędzy innym i kosm etyki, zabaw ki, bieliznę, odzież, tkan iny , o b u w ie , artyku ły  sportow e, św iece i zn icze, 
w yroby jubilersk ie. Ju ż  w iem y, że  nie uda się dotrzeć w szędzie jed n e g o  dnia, w szytk iego  zobaczyć.

ACH, CI M ĘŻCZYŹNI...

O dw iedzam y zaledw ie kilka paw ilonów . Za najbardziej sym patyczny uw ażam y piąty, gdzie ze  stoisk uśm ie­
ch a ją  się do nas buzie lalek i m isiów .
W yroby ju b ile rsk ie  są  p ięk n e , a ich b lask  sp raw ia , że w  k o ń cu  m rużym y oczy  i p rzechodzim y dalej. W  
paw ilonie 14. nasz fo toreporter czuje się  jak  ryba w  wodzie. T rafiam y na kilka pokazów  m ody. W iększość 
m odelek  g o d n a  je s t u w ieczn ien ia , zaabsorbow any  „pstrykan iem ”  M arc in  zapom ina  naw'et o jedzen iu . C o  
tu dużo m ów ić, po prostu artysta!

P rezen tow ana odzież je s t  w span iała , ale ju ż  po obejrzeniu kilku stoisk m am y wTażenie, że tego  w szyst-

D O B R E  R A D Y  N A  
W E E K E N D

Zakład Energetyczny pro­
ponuje nam taryfę weekendową 
- na rzekomo bardzo dobrych 
warunkach. Użytkowniku ener­
gii e le k try c z n e j, m asz więc 
szansę zaoszczędzić!

I w  niedzielę, i sobotę 
B ierz się ostro za robotę 
U rządź  sobie w ielk ie  pranie , 
O d k u rz  całe  sw e m ieszkanie!
A  w szystko  to  za  m niejsze p ie­

niądze, gdyż zakład proponuje ci za­
łożyć za około  100 now ych złotych 
dodatkow y licznik na taryfę w eeken­
dową. Gdy dobrze się postarasz i w y­
p a lisz  co  n a jm n ie j 4 0 0  k ilo w ató w  
m ie s ię c z n ie , b ęd z ie sz  m iał zn iżkę . 
K orzystne. B aaardzo!

N iestety, nie dla m nie’. M am  pe­
cha - w  ubiegłym  roku kupiłam  ener­
gooszczędne żarów ki i takież przepły­
w o w e  ogrzew acze  w ody. W ypalam  
ty lko 120 k ilow atów  m iesięcznie . I 
ja k  tu  k a lk u lo w a ć , żeby  zao sz c z ę ­
dzić?

KALI

kiego je s t za dużo  i tracim y chęć  do 
oglądania. P rzy jem nie je s t zobaczyć 
w śród w ystaw ców  stoisko krotoszyń­
skiej „ T e o m in y ” . P a n ie  w zd y ch a ją  
oglądając bieliznę, panow ie zaś z  nie­
co innego  pow odu ... P rzy stoiskach 
m nóstw o ładnych, zgrabnych dziew ­
cząt, to też trudno  się dziw ić m ężczy­
zn o m , że  o d w ra c a ją  s ię  p raw ie  za 
k ażd ą  k ró tk ą  spó d n iczk ą . T aka ju ż  
m ęska natura ...

OGRÓDEK Z JEZIO R K IEM

W  p aw ilon ie  d rug im  m ieści się 
ekspozycja w ielobranżow a: kosm ety­
k i, ś ro d k i c z y s to śc i,  o p a k o w a n ia , 
św iece  i zn icze , w y roby  z  w ikliny. 
G odne uw ag i są  dw a sto iska - zde­
cy d o w an ie  w y ró żn ia jące  się w śród  
pozostałych. Pierw sze z  nich to  w ro­
c ław sk ie  „A lm i” , z ro b io n e  w  sty lu  
drew nianej chatki. Tu oglądam y w y­
roby z  d rew na  i wikliny.

D ru g ie  je s t  ek sp o zy c ją  „ L u m e ­
n u ” . Stw orzono tu  „zielony zakątek” , 
g d z ie  z o b a cz y ć  m o żn a  p o c h o d n ie  
ogrodow e i św iece grzyby - now ość 
(w y g ląd a ją  z re sz tą  b ard zo  rea ln ie ). 
N ie brak rów nież pływających św ie­
c z e k  - k w ia tu s z k ó w , n a jc h ę tn ie j  
o g lądanych  p rzez dzieci. T u ż  obo k  
specyficznego  o g ró d k a  w ystaw io n o  
w szystk ie  inne  rodzaje św iec lum e- 
now sk ich . Je s t też  o ferta  św ią tecz­
na, przede w szystkim  świeczki - ja j­
ka. C ałość w ygląda im ponująco, przy 
stoisku zawsze jes t pełno ludzi. Pra­
cow nicy  D ziału  H and low ego  dw o ją  
się i troją, nie m ają chwili w ytchnie­
n ia . _
- Jakie ładne świece, jeszcze takich 
nie widziałam  - słychać często.

LUDZIE JA K  DZIECI

Inn i w y staw cy  świec: „ Ju trz en ­
ka”  K ro to szy n  i „A d p a l”  K o ź m in , 
swoje ekspozycje ograniczyli do w y­
staw ienia  w ieszaków  ze św iecam i - 
k sz ta łta m i p rzy p o m in a ją c y m i te  z 
„ L u m e n u ” . B a , n a w e t zn a cz e k  na 
nich kształtem  jak o  żyw o przypom i­
na  lu m e n o w s k i .  A n i c h y b i,  s ta ły  
klient n a  pew n o  pozna się na tym!!! 
C h ę ć  n a ś la d o w n ic tw a  tk w i w  lu ­
dziach od dziecka i - jak  się przeko­
naliśm y - w ca le  n ie g in ie  w  w ieku  
dojrzałym . „L u m en o w i” m ożna tyl­
ko pogratu low ać. Jego  w yroby m u ­
szą się podobać, skoro inni producen­
ci korzystają tak  ochoczo z pom ysłów  
tej firmy.
O b e jrze liśm y  je sz c z e  k ilka in n y ch  
ekspozycji, po  czym  w róc iliśm y  do 
K ro to sz y n a  -  m im o  z m ę c z e n ia  
s tw ie rd z a ją c  z g o d n ie : W arto  było  
odw iedzić  targ i.

Monika Menzfeld

Rzecz -
Krotoszyńska tw



rzecz refleksyjna
D Z IE C I Z IE M I N A S Z E J

Kornel CZOCHRALSKI
U rodził się 13 w rześn ia  1881 roku w  K cyni, jak o  syn stolarza F ranciszka 

i jeg o  żony M arty  z  dom u Suchom skiej. U  ojca w  zakładzie K ornel uzyskał 
stopień czeladnika sto larskiego. N astępn ie  ukończył sem inarium  nauczyciel­
sk ie  w  K cyn i, po  czym  p o św ięcił się  pracy  p ed ag o g iczn e j. P raco w a ł jak o  
nauczyciel w  s A o le  P ow szechnej w  Goli, a potem , do  1939 roku, w  T rzem e­
sznie koło  R ozdrażew a, gdzie pełnił fu n k cję  k ierow nika  szkoły. W  1910 r. 
ożenił się z  H e len ą  z  dom u Beutlich.

W  o kresie  I w o jny  św iatow ej był w  w ojsku  p rusk im  (jako  m ieszkan iec 
z iem  pod zab o rem ), w  tym  trzy lata w  okupow anej części Francji, w  Lille, 
gdzie nauczył się języka  francuskiego. Z a rów no  on , jak  i jeg o  koledzy P ola­
cy, pom agali F rancuzom , m iędzy innym i kradnąc żyw ność z  m agazynów  ar­
mii pruskiej. P o  w ybuchu  rew olucji w  N iem czech pow rócił do  Polski. W al­
czył p rzeciw ko N iem co m  w  1 919  ro k u  jak o  p ow stan iec  pod Z dunam i. Po 
odzyskaniu przez P olskę n iepodległości Kornel C zochralski działał z  pełnym  
zaangażow aniem  na rzezcz o d b u d o w an ia  ku ltu ry  polskiej po  w iekow ej n ie­
woli. W spółorganizow ał m iędzy innym i teatr polski, sam  brał udział w  przed­
staw ien iach .

R oln ikom  z o ko licznych  w iosek  pisał do  w ładz  po lsk ich , a ró w n ież  do 
insty tucji n iem ieck ich  (w  W estfalii)  p odan ia  o  ulgi p o d a tk o w e , o ren ty , o 
przyw łaszczenie  g ru n tó w  itp. B ardzo  cen iła  go  okoliczna ludność. P odczas 
uroczystości trzeciom ajow ych wygłasza! na rynku w  R ozdrażew ie p łom ienne 
p rzem ów ien ia  pa tr io ty czn e , w  k tó rych  ostrzegał m iędzy innym i przed n ie ­
bezpieczeństw em  ze s trony  N iem iec.

W ychow ał sześcioro  dzieci, zapew niając im w ykształcenie średnie (G im ­
nazjum  i L iceum  im. H. K o łłą ta ja  w  K ro toszyn ie). D ziś żyje ty lko  jed en  z 
synów  - p ro feso r Jan  Czochralski.

Jak o  gorący  p a trio ta  K orne l C zochralsk i został 16 w rześn ia  1 939  a re ­
sztow any przez gestapo  i osadzony w  w ięzieniu w  K rotoszynie, a następnie w  
Poznaniu (fort V II), gdzie został stracony. Jedna z  ulic Rozdrażew ie nosi jego  
im ię.

(R-)

Opracowano na podstaw ie m ateriałów zebranych przez pan ią  Urszulą To­
maszewską, której serdecznie dziękujemy za pom oc w redagowaniu niniej­
szego cyklu.

Heleno i Kornel Czochra!scy
Fot. Archiwum

Panu Pułkownikowi

Tadeuszowi STACHURSKIEMU
i Jego Żonie Barbarze

w yrazy głębokiego współczucia 
z powodu śmierci O jca i Teścia składa 

___________Zw iązek Byłych Żołnierz)' Zawodowych________

NA BIEDĘ 
RADA?

Opieka społeczna to jedno z niełatwych zadań gminy. W  
1995 roku po raz pierwszy nie odnotow ano w  Krotoszynie 
wzrostu liczby podopiecznych Miejsko-Gm innego Ośrod­
ka Pomocy Społecznej. Nie oznacza to  jednak, że w  naszej 
gm inie nikt nie cierpi biedy.

Zdaniem  T eresy  S T Ę P L E W S K IE J - dyrektorki kro toszyńskiego ośrodka, 
liczba rodzin objętych opieką nieco się zm niejszyła, gdyż w zrosła liczba osób, 
k tó re  znalazły  za trudn ien ie  w  ram ach  prac in te rw ency jnych . W ielu skorzy­
stało też  z d oda tków  m ieszkaniow ych, co trochę popraw iło  ich sytuację m a­
terialną. Jest to  rów nież w ynik tzw . działań aktyw izujących do  pracy i w ła­
ściw ego uśw iadam iania  podopiecznych przez pracow ników  socjalnych ośrod­
ka.

- Większość jed n a k  z  1560. rodzin, którym pom ogliśm y  w 1995 roku, 
nada l ma kłopoty z  usamodzielnieniem się i korzysta z  pom ocy ju ż  kolejny 
rok - mówi Teresa STĘPLEWSKA. - Ludzie ci nie chcą ponosić odpowie­
dzialności za kształt swojego życia, obarczając nią pracowników  pom ocy  
społecznej. Oczekują, że to właśnie my zajmiemy się ich problem am i i bo­
lączkami, zaopatrzym y w odzież i pieniądze. A przecież sytuację życiową 
m ogą poprawić sobie sami.

G łów nym  po w o d em , k tóry zm usza rodziny  do  zw rócen ia  się po pom oc 
społeczną, jes t bezrobocie. N a 1560 gospodarstw  dom ow ych , figurujących w  
spisach M G O P S  w  ubiegłym  roku, aż 1000 o d n o tow ano  w łaśn ie  z  tego  po­
w odu. Setkom  bezrobotnych nie przysługuje ju ż  zasiłek, a w ielu z  o trzym ują­
cych go  nadal jeszcze ten  finansow y zastrzyk nie w ystarcza na  zaspokojenie 
najbardziej po d staw o w y ch  potrzeb.

Jeśli bezrobotny  ma na utrzym aniu dzieci w  w ieku szkolnym  - k łopoty są 
w ręcz niew yobrażalne. Dzieci trzeba ubrać, nakarm ić, zaopatrzyć w  podręcz­
n iki. I z  czeg o ?  - pyta w iele  b ezrobo tnych  m atek , k tó re  jeszcze  n iedaw no  
m iały jak ąś  pracę i zarabiały, choć m im o to  w  dom u się nie przelew ało. Dziś 
w egetu ją . Ich jed y n ą  nadzieją  je s t pom oc społeczna.

M G O P S  w  K rotoszynie św iadczy pom oc w  różnej form ie. W  każdym  m ie­
siącu w ypłaca łącznie  kw otę 110.000 now ych złotych. C h o ć  je s t to duża kwota, 
n ie  w ysta rcza  na  w szystk ie  potrzeby. N a  pom oc dla  p odop iecznych  gm ina 
w ydała ze  sw oich  funduszy  525 tysięcy zł, a ponad 80 0  tysięcy zł pochodziło 
z  budżetu  państw a.

P ra ca  o ś ro d k a  to n ie tylko w y p łacan ie  zasiłków : sta ły ch , o k reso w y ch , 
pielęgnacyjnych i innych. Jak  co roku , M G O PS w spó ło rgan izu je  u roczysto­
ści - gw iazdkow e dla dzieci z rodzin najuboższych, w igilijne d la sam otnych. 
P rzyłącza się też  do  akcji zim ow ych i letn ich , organ izow anych  przez K roto­
szyńsk i O śro d ek  K ultu ry ; k o n ty n u u je  ak c ję  pod h asłem  „ P o m ó ż  in n y m ” . 
W łaśnie w  ram ach  tej akcji m ożna ofiarow ać dla najuboższych go tów kę, żyw­
ność, artyku ły  szkolne, odzież, obuw ie, zabaw ki, sprzęt sportow y , m eble, o 
czym  przypom inam y życzliwym  i zaw sze chętnym  do pom ocy m ieszkańcom  
K ro toszyna . _

Jola JUNATOWSKA

Przypominamy

DLA KOGO ZASIŁKI?
Na prośbę naszych czytelników  pow tarzam y, komu przysługu­

je  prawo do wypłacanych przez M iejsko-G m inny O środek Pom o­
cy Społecznej zasiłków.

Zasiłek stały - przysługuje osobie  całkow icie  niezdolnej d o  pracy z po­
w odu w ieku lub inw alidztw a, jeżeli n ie m a żadnych w łasnych środków  utrzy­
m ania  lub dochód na osobę w  rodzinie nie przekracza kw oty najniższej em e­
ry tu ry . Z asiłek  s ta ły  w ynosi 2*%  p rzec iętn eg o  w y n ag ro d zen ia  lub różn icę  
m iędzy d o c h o d e m  w  rodzin ie  a k w o tą  n ajn iższej em ery tu ry . Z asiłek  sta ły  
przysługuje rów nież osobie , która n ie  m oże podjąć pracy lub rezygnuje z  p ra­
cy w  ce lu  w y c h o w a n ia  dziecka w y m ag a jąceg o  sta łe j op ieki i p ielęgnacji. 
O sob ie , k tóra n ic m oże podjąć p racy  z  pow odu  inw alidztw a pow sta łeg o  do  
18 roku życia, rów nież przysługuje zasiłek  stały  - z  ch w ilą  uzyskania pełno- 
lctn o śc i.

Zasiłek okresowy - m oże być przyznany osobom  i rodzinom , jeżeli d o ­
chód na osobę nie przekracza kw oty najniższej em erytury , a posiadane środ­
ki przejściow o nie  w ystarczają  na zaspoko jen ie  n iezbędnych  potrzeb.

Zasiłek na leki - w ypłaca się o so b o m , których  w ydatki n a  leki podsta ­
w ow e i uzupełn iające przekraczają 5%  ogó lnego  d ochodu  rodziny.

Zasiłki dla kobiet w ciąży oraz wychowujących dzieci - przysługują od 
8 m iesiąca ciąży do  2 m iesiąca życia  dziecka -  w  w ysokości rów nej różnicy 
m iędzy dochodem  na osobę w  rodzin ie, a kw otą najniższej em ery tu ry  -  je d ­
nak nie w ięcej n iż  2 8 %  przeciętnego  w y nagrodzen ia .Jednorązow o na każde 
urodzone dziecko przysługuje zasiłek  w  w ysokości 14%  przeciętnego w y n a­
grodzen ia .

Bilety ki edytowane - są  fo rm ą pom ocy  finansow ej ad reso w an ą  do  ro ­
dzin i osób o niskich dochodach , udających  się do  szpitala, dom ów  pom ocy 
społecznej lub sch ron isk  dla bezdom nych.

Zasiłki rodzinne i pielęgnacyjne - przyznaw ane są  osobom  i rodzinom , 
które n ie m ają u p raw n ień  do  pob ieran ia  tych  św iadczeń  w  zakładzie  pracy, 
R ejonow ym  U rzędzie P racy , Kasie R o ln iczego U bezpieczenia S połecznego i 
innych o rganach  rentow ych.

Pomoc dla kombatantów - jes t udzielana w  form ie zasiłków  jed n o razo ­
w ych z  funduszu  kom batan tów  przez W ojew ódzki Zespól P om ocy S po łecz­
nej w  K aliszu - po zebran iu  dokum entacji przez nasz O środek.

Z pom ocy  tej m ogą  korzystać k o m b atan c i, k tó rych  dochód  na osobę w  
rodzinie n ie przekracza 20 0 %  najn iższej em erytury .

ODESZLI W  
L U T Y M ...

Cecylia Dulat - 
Krotoszyn (80 lat),
Stanisława Palu- 
szczak - Krotoszyn 
(76 lat), Zofia 
Adamkiewicz 
Krotoszyn (38 lat),
Grażyna Maria Ro­
bakowska - Kroto­
szyn (38 lat), Pauli­
na Anna Paszek - 
Gorzupia (17 lat),
Tadeusz Edmund 
Stroiński - Kroto­
szyn (87 lat). Marianna Wajrauch - Ust- 
ków (82 lata), Julia Nowakowska - Jasne 
Pole (65 lat), Stanisław Krupa - Ustków 
(76 lat), Stanisław Morgiel - Karminek (39 
lat), Teresa Kukwisz- Krotoszyn (70 lat), 
Helena Kamalska - Krotoszyn (86 lat), 
Apolonia Polna - Krotoszyn (92 lata), Ste­
fania Krupa - Krotoszyn (65 lat), Staisła- 
wa Krajka - Krotoszyn (76 lat), Roman 
Szkudlarek - Krotoszyn (62 lata), Ignacy 
Nowak - Krotoszyn (82 lata), Jan Zaradny
- Baszyny (44 lata), Marianna Jagodzińska
- Lutogniew (90 lat), Elżbieta Pokorska - 
Twardogóra (86 lat), Stefania Hrynkiewicz
- Krotoszyn (81 lat), Anna Kaźmierczak - 
Krotoszyn (82 lata), Franciszek Korczak - 
Zduny (75 lat), Antoni Borowski - Kroto- 
sztyn (89 lat), Jadwiga Szwarczyńska - Kro­
toszyn (82 lata), Wacław Makuta - Kroto­
szyn (72 lata), Mieczysław Jan Jędrzak - 
Krotoszyn (70 lat), Narcyz Piotrowski - 
Krotoszyn (79 lat), Franciszek Kasprzak - 
Wielowieś (83 lata), Teresa Liberska - Ja­
nów (89 lat). Janina Melania Rutkowska - 
Krotoszyn (65 lat), Jan Nepomucyn Nowic­
ki - Krotoszyn (80 lat), Jan Jasiński - Kro­
toszyn (63 lata), Maria Pierunek - Luto­
gniew (81 lat), Janina Elżbieta Ciszewska
- Krotoszyn (65 lat), Jadwiga Pługowska - 
Krotoszyn (69 lat), Klaudia Katarzyna Po- 
lowczyk - Roszki-Bór (4 lata), Zofia Swo- 
rowska - Krotoszyn (67 lat), Anna Serek - 
Krotoszyn (75 lat)

... I PRZYSZLI 
NA ŚWIAT

Remigiusz Ru- 
pociński, Maria 
Daria Frącko­
wiak, Paweł 
Adam Kubiak,
Michał Marsza­
łek, Patrycja Mi­
zera, Aleksander 
Artur Bochyń- 
ski, Martyna 
Anna Piotrow­
ska, Marek 
Cepa, Kamil 
Styszyński, Ane­
ta Kolaska, Mo­
nika Włodar­
czyk, Łukasz 
Piotr Szperzyński, Bartosz Paweł Szałata, 
Klaudia Magdalena Otworowska, Berna­
deta Teodorczyk, Arkadiusz Antoni Ogro- 
dowski, Klaudia Faustyniak, Małgorzata 
Ochniann. Angelika Maria Jackowska, Ka­
tarzyna Branicka, Dawid Wojciech Skrzyp­
czak, Weronika Kaczmarek, Weronika 
Turkiewicz, Miłosz Paweł Nowacki, Mar­
ta Mach, Mikołaj Polowczyk, Tomasz Ja­
kub Nowak, Krystian Paweł Szymczak, 
Agata Kukfisz, Jakub Błażej Sekuła, Piotr 
Wichlacz, Jakub Kuca, Karolina Małgorza­
ta Szymczak. Magdalena Polowczyk, Grze­
gorz Przemysław Dziuba, Adrian Dominik 
Wachowiak, Klaudia Magdalena Strasbur- 
ger, Oliwier Krawczyk, Waldemar Jagła. 
Bartosz Piotr Ciemiewski, Mikołaj Wciór- 
ka, Patryk Stanisław Krakowski, Jędrzej 
Ciesisik, Mateusz Jan Zajączek, Angelika 
Mayer, Paweł Musieliński, Norbert Krzy­
sztof Kaczmarek, Eryk Mateusz Jarczew- 
ski. Mateusz Drygas, Irmina Marta Waleń- 
ska, Alicja Kieliba, Przemysław Zielonka, 
Michał Piotr Koclejda, Oliwia Wiktoria 
Wojak, Marein Wiktor Zakrzewski, Domi­
nika Magdalena Stasiak.

Sprostow anie: w n r  4/91 „ R K " z
dnia 22.02.1996r, do  rubryki ......1
PRZYSZLI NA ŚW IA T " wkradł się 
błąd. Zamieszczono nazwisko: ..Pa­
tryk Łukasz Idziński ", a powinno być 
-"P atryk Łukasz Indziński" . P rze­
praszamy.

Rzecz £
Krotoszyńska V



rzecz optymistyczna

z a r a z i ć  c n t u z j a z m c m
M yśl kształtu je rzeczy­

wistość. W  tym krótkim , 
prostym , a  ja k ż e  w aż­
nym zdan iu  za w a rta  
je s t istota naszych  

p o rażek  lub zwycięstw, 
życia lub śm ierci, m iło ­

ści lub sam otności...

„M yśl i dz ia ła j rad o śn ie , 
a  będziesz rad o sn y ” . T ak ie  to  
p r o s te ,  a  t a k ie  t r u d n e .  A  
p rz e c ie ż  s iła  p o z y ty w n e g o  
m yślenia je s t n ieog ran iczo n a , 
je s t to  sp ra w a  nie  w iary , lecz  
w iedzy . D lacze g o  w ię c  te le ­
g ram  czy  w y ry w a jący  n as ze  
snu  te lefon  w y w o łu je  n ie p o ­

k ó j9 D la c z e g o  ta k  c z ę s to  
bo im y  się b ez  p o trzeb y , n ie ­
ja k o  n a  za p a s9

R o d z im y  s ię  z u p e łn i e  
w o ln i. D z ie c k o  n ie  b o i się 
ognia, w ysokości, cho roby ... 
je s t  w o ln e  o d  s tra c h u . T o  
p ro ces  w y c h o w a n ia  i n o rm y  
k u ltu ro w e  u c z ą  n as b ać  się, 
zazd ro śc ić , być chciw ym .

O d  d z ieck a  k a żd y  z  nas 
s ły s z y - ty s ią c e  o s t r z e ż e ń :  
uw ażaj, n ie  w o ln o , ostrożnie, 
b o  się  p r z e w ró c is z ,  z a łó ż  
papcie , b o  zachoru jesz! -  czy 
n ie  p rośc ie j b y ło b y  z a k o d o ­
w a ć  w  p o d ś w ia d o m o ś c i  
d z ieck a  p o z y ty w n ą  in fo rm a­
cję - je ś li za łożysz  papcie , bę­
d ziesz  zd row a!

W ciąż  sam i się o g ran icza­
m y m ów iąc: te g o  n ie  m o ż­
na, to  n ie  w y p ad a , a te g o  z 
p ew n o śc ią  n ie  d a  się zrob ić . 
A  ja k o  u sp raw ied liw ien iem  
d la  zak o rzen io n e j w  n as g łu ­
po ty  p o d p ie ram y  się m yśla­
mi o  tym , że  tak  nam  k to ś  po- 
w ie d z ia ł  lu b  ż e  t e g o  j u ż  
p ró b o w aliśm y . W sp o m in a ­
m y n asze  z łe  d o św iad czen ia , 
k tó re  z  d z iw n ą  i n ie z ro z u ­
m ia łą  a te n c ją  p ie lęg n u jem y  
p ieczo ło w ic ie  w  p o d św ia d o ­
m o ś c i .  N a  k a ż d ą  o k a z ję  
m am y je d n ą  o d p o w ied ź : „ to  
n ie m o ż liw e , t o  n ie r e a ln e ,  
te g o  n ie  d a  się z ro b ić , te g o  z  
p e w n o śc ią  n ie  m o g ę  m ieć” . 
D e lek tu jem y  się  w rę c z  n a ­

sz y m  z łu d n y m  p r z e k o n a ­
n iem  o  n iem ożności.

Ja  posiad łam  sz tukę  po zy ­
ty w n e g o  m y ślen ia  Je s te m  
sz c z ę ś liw a , p o g o d n a , c zas  
je s t m oim  przyjacielem  - n ig ­
d y  n ie  n a r z e k a m  n a  j e g o  
b rak , je s te m  zd ro w a , p e łn a  
energ ii. U m ieję tnośc i p o zy ­
ty w n e g o  m yślen ia  zaczę łam  
s tu d io w a ć  w  ch w ili, k ied y  
z a c h o ro w a ła m  n a  ra k a  p ier­
si. Je st to  na jsku teczn ie jsza  
m e to d a  w  z m a g a n iu  się  z 
p rzec iw n o śc iam i losu .

R a k  - j e g o  k o m ó rk i są  
p rz e c ie ż  ta k ie  ra c h ity c z n e , 
s ła b e , z d e fo rm o w a n e , g łu ­
p ie  Ja k  m o ż n a  d o p u śc ić  do  
teg o , ż e  one w łaśn ie  d ecydu­

j ą  o  czy im ś życiu  czy  śm ier­
ci. Ja  się ich n ie  bo ję , m nie 
n a  p ew n o  n igdy  n ie  d o p a d ­
ną, bo  ja  ta k  c h cę  i tak  b ę ­
dzie!

O d ro k u  w  K ro to sz y n ie  
istn ieje  k lub  „ A m a z o n k i” - 
zrzeszający  pan ie , k tó re  c h o ­
ro w a ły  n a  ra k a  p iersi o ra z  
p rzeby ły  m a s te k to m ię  (am ­
p u tację  piersi).

Je s te m  p rz e w o d n ic z ą c ą  
teg o  k lubu i sta ram  się p rze ­
k a z a ć  im  sw ó j e n tu z ja z m . 
S z u k a m  d ró g  i s p o s o b ó w  
persw azji, aby m o je  „A m a­
zon k i” by ły  ta k  silne i o p a n ­
c e rzo n e  p rzed  rak iem  ja k  ja.

Barbara DMOCHOWSKA

Nowa fundacja
Każdego roku na raka gruczołu piersiowego zapada w Polsce około 8 tysięcy 

kobiet, co w przeliczeniu na liczbę mieszkanek kraju oznacza, że zachorowal­
ność jest u nas w przybliżeniu równa średniej w świecie, choć umieralność (i tu 
liczby krzyczą!) o wiele wyższa - głównie z powodu zbyt późnego wykrycia tej 
choroby.

POMOZMY
S O B I E

D ziś n ikt ju ż  n ie  w ątp i, że  rak w cześn ie  w ykryty je s t  w  pełn i uleczalny. W łaśnie, w cześn ie  w ykryty. M im o 
znacznego  postępu  nauk m edycznych, m im o coraz częstszego podejm ow ania  tem atu przez m edia , w iedza społe­
czeństw a o zagrożeniu  kobiet rak iem  gruczo łu  p iersiow ego oraz zapobieganiu  tej chorobie je s t zastraszająco  n i­
ska.

WSPÓLNYMI EUROPEJSKIMI SIŁAMI
W  1993 roku , z  inspiracji E uropejsk iej Szkoły O nkologii, zaw iązała  się m iędzynarodow a koalicja, kobiet do 

w alk i z  rakiem  piersi E U R O P A -D O N N A . W  obu o rgan izacy jnych  zebran iach  tego  ru ch u  (M ed io lan , W iedeń) 
uczestniczyły także  przedstaw icielk i naszego kraju. P ierw sza polska konferencja odbyła się w  styczniu w  L egn i­
cy. W ów czas do  europejsk iego  ru ch u  w  sposób zorganizow any przyłączyły się Polki. Jego cele to  m iędzy innymi: 
przyczyn ian ie  się  d o  ro zp o w szech n ian ia  w iedzy  n a  tem a t rak a  g ru czo łu  p iersiow ego , u św iad am ian ie  k o b iet o 
zagrożen iu  c h o ro b ą  i zach ęcan ie  ich  do  regularnej k on tro li p iersi, p ropagow anie  konieczności p o ddaw ania  się 
b ad an io m  okresow ym . N ajogó ln ie j za ło żen ia  ru ch u  u jąć  m ożna: zespa lan ie  w ysiłków  lekarzy  p rak tyków , n a u ­
kow ców , przedstaw icieli w ład z  państw ow ych  i sam orządow ych, środków  m asow ego przekazu i sam ych kobiet w  
w alce z  rakiem .

WCZEŚNIE WYKRYTY = ULECZALNY
W  K rotoszynie od pew nego czasu idee ru ch u  w spierają: szefow a m iejscow ego klubu A M A ZO N EK  (zrzesza­

jąceg o  kobiety po am putacji piersi) - B arbara  D m o ch o w sk a , lekarz-g inekolog  - H alina M oczulska i lekarz-radio- 
log  -  Ja ce k  M an ik o w sk i. R ozpoczęli od  o rg an izo w an ia  sp o tk a ń  d la  m ieszk an ek  w si. W  ich  trakcie  tłu m aczą  
k o b ie to m , ja k  -  w  aspekcie  w czesn eg o  w y kryc ia  e w en tu a ln y ch  n iep raw id ło w o ści -  badać p iersi, zach ęca ją  do 
p rzeprow adzan ia  fachow ych badań lekarsk ich . B arbara  w ystępu je  też  w  roli żyw ego (bardzo pogodnego i n iesa­
m ow icie  energ icznego) dow odu na to , że chorobę - jeszcze  nie  tak  daw n o  tem u  trak tow aną  jak  w yrok - m ożna 
p o k o n ać . S po tkan ia  w  podk ro to szy ń sk ich  w io sk ach  c ie szą  się dużym  z a in te re so w an iem  pań. A w ieść  gm inna  
n iesie  sie szybko i m ieszkanki kolejnych m iejscow ości (n ie  ty lko naszej) gm iny  p roszą o  zorganizow anie u nich 
podobnych.

RAZEM ŁATWEIJ
Z  in icjatyw y  B arbary  D m ochow sk iej i Ja ck a  M an ik o w sk ieg o  odbyło s ię  12 m arca p ierw sze, założycielsk ie 

zeb ran ie  krotoszyńskiej fundacji do  w alk i z  chorobam i now otw orow ym i. P rzybyły  nań m ieszkanki K rotoszyna i 
M ilicza, a  chęć uczestnictw a w  pracach fundacji zgłosiły  też  panie z  innych gm in. N iektóre z  obecnych n a  spotka­
n iu  kobiet m ówiły: - Jestem  A M A ZO N K Ą , „ x ”  łat (m iesięcy) po operacji. Ż yję, jestem  zdrow a, teraz chcę pom óc 
innym . C h c ę , żeby kobiety przestały bać się  badań. Ż eby , jeś li ju ż  do tkn ie  je  choroba, uniknęły  n iepotrzebnych 
s tre só w , p rzez  k tó re  ja  m usia łam  przejść. W  g ro n ie  za łożyc ie lek  były A M A Z O N K I i n ie-A M A Z O N K I, panie 
różnych  profesji, m iędzy innym i lekark i, u rzędn iczk i, księgow a. Był też  je d e n  jed y n y  m ężczyzna - lekarz Jacek  
M anikow sk i. W krótce członkow ie-założyciele podp iszą akt no tarialny , a  w ów czas będzie m ożna zabiegać o  zare­
je s tro w a n ie  fundacji.

NA POCZĄTEK - KONKRETY
Cel fundacji to  prow adzenie działań  spo łeczn ie  użytecznych i och ro n a  zdrow ia społeczeństw a. Szczególnym  

je j zadaniem  będzie profilaktyka i o ch ro n a  zd row ia kobiet w  zakresie chorób  now otw orow ych, a zw łaszcza chorób 
g ru czo łu  piersiow ego. F undacja  zam ierza o rg an izo w ać  bezp łatne onko log iczne badania  profilaktyczne, kierow ać 
p a c jen tk i do  p u n k tó w  leczen ia , p o m ag a ć  w  reh ab ilitac ji leczn icze j, p ro w ad zić  d z ia ła lność  o św ia to w o -w y ch o ­
w aw czą  w  środow isku kobiet (zapobieganie  chorobom  now otw orow ym , m etody ich leczenia). N a  zebraniu  zało­
życielskim  lekarz-pediartra Alicja Sadlikow a złożyła  uroczystą  obietn icę , że ju ż  w  tym  roku każda z kończących 
szkołę podstaw ow ą piętnastolatek będzie um iała sam a skontro low ać sw oje piersi, że nauczą je  tego lekarze szkol­
n i, przeszkoleni przedtem  przez g inekologa - Halinę M oczulską. T o w ażne, bo wyrobi naw yk na całe życie, poza 
tym  coraz częściej w łaśnie u m łodych dziew cząt spotyka się gruczolaki i w łókniaki. B arbara i Jacek  kontynuow ać 
b ę d ą  sp o tk an ia  d la kob iet, n ie tylko w  ś ro d o w isk u  w ie jsk im . Z am ie rza ją , na p rośbę  A M A Z O N E K  m ilick ich , 
po jechać do  M ilicza, bardzo jeszcze  pod w zględem  zorganizow anej profilaktyki ubogiego.

*****
O  działaniach podejmowanych przez drugą w powojennej historii Krotoszyna fundacją (pierwsza to Fundacja 
Grodzka) informować będziemy na bieżąco. O  rozwoju ruchu EUROPA-DONNA i o  krotoszyńskich /iM A ŻON­
K AC H  także. Z  nadzieją, że dzięki fu n d a c ji spebii się m arzenie Barbary’ Dmochowskiej, a także wielu, wielu 
innych ludzi, i do 2000 roku żadna z  kobiet nie straci życia tylko dlatego, że  chorobę wykryto u niej. zbyt późno.

Romana MYSZKO

Rzecz
Krotoszyńska



rzecz jubileuszowa

A LODZI E MÓWI Ą...
„Rzecz” rozpoczyna tym numerem siódmy rok istnienia. Wielokrotnie dotąd prosiliśmy czytelni­
ków o krytyczne uwagi pod adresem pisma, wielokrotnie braliśmy je pod uwagę. Tym razem o 

to, jak oceniają naszą gazetę, pytaliśmy spotkanych na ulicach przechodniów.

Jestem  starszym  człow ie­
kiem i m am  problem y z w zro­
kiem. Niestety, „Rzecz K roto­
szyńską” muszę z tego powodu 
czytać przez lupę A przy tym 
papier, na którym jest druko­
w ana, nie jes t zbyt dobry, więc 
w łókna zlew ają się z literami.

* * * * *

Ubolewam nad tym , że jest 
to  dwutygodnik. N iektóre fak­
ty  są  ju ż  po takim czasie nieak- 
tulane. Bardzo cenię sobie styl 
tej gazety - jest on specyficzny 
jak  na  prasę regionalną.

* * * * *

Jest to gazeta zbyt praw ico­
wa, a  to  w  dzisiejszych czasach 
niebezpieczne. A poza tym  pi­
smo mogłoby zmienić papier. 
Jednak kupuję „R zecz” i chyba 
lubię j ą  czytać.

* * * * *

Jest to  gazeta ciekawa. Czy­
tam  j ą  przede w szystk im  ze 
względu na inform acje regio­
nalne - są  one w  „Rzeczy'” inte­
resująco podane. Oczywiście, 
kupuję co dw a tygodnie.

* * * * *

Jest atrakcyjna - w  przeci­
w ień s tw ie  do  z a le w a ją c y c h  
nasz rynek pism  zachodnich. 
„R zecz” nie jest tak  kolorow a 
ja k  one, lecz niesie w  sobie o 
wiele więcej informacji i są one 
sprawdzone.

* * * * *

N ie czytam  prasy regional­
nej Jest ona nieciekawa i nie­
odpowiednio opraw iana w  g ra ­
fikę - taka szara.

* * * * *

Czytam z zaciekawieniem tę 
gazetę. Lubię wiedzieć, co dzie­
je  się w  okolicy. Szczególnie in­
teresujące są  „K rym inałki” .

* * * * *

C hciałabym , aby w  artyku­
łach  tej gazety uw zględniana 
była bardziej historia Krotoszy­
na i jego okolic. T o  m nie b ar­
dzo interesuje, z pew nością by­
łoby  też  ciekaw e dla innych 
czytelników.

* * * * *

K ie d y ś  c z y ta ła m , w  te j 
chwili trochę się opuściłam  w 
tym , gdyż nie m a ju ż  w  tej ga­

zecie program u telewizyjnego. 
P ragnęłabym , aby powrócił na 
lam y „Rzeczy”.

* * * * *

C zytam  rzadko tę  gazetę, 
gdyż w  innych czasopism ach 
znajdu ję  więcej ciekaw ostek. 
Powinno być w  niej więcej krót­
kich, ale interesujących nowi­
nek.

* * * * *

Jestem mężczyzną, więc cie­
kaw ią mnie samochody. Propo­
nuję więcej artykułów  m otory­
zacyjnych

* * * * *

Oczywiście, czytam  „Rzecz 
K ro to sz y ń sk ą ” . S zczególn ie  
podoba mi się „Intym nik” na 
ostątniej stronie. N ie lubię ar­
tykułów pana Nawrockiego - są 
tendencyjne.

* * * * *

C z y ta ła m  tę  g aze tę  i po 
pewnym  czasie stwierdziłam, iż 
jes t to  napraw dę „O rgan m al­
kontentów ”, a  ja  jestem  zdecy­
d o w aną optym istką. D latego 
przestałam  j ą  czytać.

* * * * *

G azeta ogólnie jest dobra. 
C hw alę w  niej spraw ozdania z 
sesji. T o m nie interesuje i zro­
bione jest obiektywnie, szcze­
rze.

* * * * *

Najbardziej lubię krzyżów­
ki i artykuły o bieżącym życiu 
m iasta, now inki i ciekawostki. 
Z m ieniłabym  ostatn ią stronę, 
gdzie powinny być drukowane 
ty lk o  w iersze poetów  k ro to ­
szyńskich

* * * * *

Podoba mi się wszelka poe­
zja, z k tórą można się zetknąć 
w  tej gazecie. Także w  aktual­
n o śc ia c h  n ie  w y b rz y d z a m . 
C hciałabym , aby „R zecz” się 
nie zmieniała. W  tej gazecie jest 
wszystko ja k  należy i to mnie 
zadaw ala

* * * * *

C ie k a w ią  m nie  p ie rw sze  
dwie strony, które zawsze czy­
tam . Jest lam  m nóstwo infor­
m acji z K rotoszyna i okolic. 
Także chętnie przeglądam  te­
k s ty  o p o sie d z e n ia c h  R ady 
Miejskiej. Zmieniłbym ostatnią

stronę - zniósłbym  „Intym nik”.

* * * * *

Rzadko czytam. Jest to bardzo kontro­
wersyjna gazeta. Ja znam ją  z dwóch pozy­
cji - społecznika (kiedyś byłem sołtysem) i 
zwykłego mieszkańca. Przedstaw ianie przez 
„Rzecz Krotoszyńską” sesji odbiegało nie­
raz od rzeczywistości.

* * * * *

Choć czytam  „R zecz” sporadycznie, to 
podoba mi się pewien dynamizm tej gazety i 
jej obiektywizm. A szczególnie cenię w  niej 
dociekliwość. Chciałbym , aby było więcej 
krytyki coraz bardziej nieudolnych w ładz na­
szego m iasta i regionu.

* * * * *

Z aw iera ona wiele inform acji bieżących, 
co jes t bardzo ważne dla czytelników lokal­
nej prasy. Chciałbym  więcej aktulaności z 
życia zakładów' i - co mnie bardzo interesuje 
- sylwetek ludzi.

* * * * *

W spaniale są  artykuły na tem at rozwoju 
m iasta, szkolnictw a itd. To mnie interesuje. 
Ale powinno być też więcej wywiadów' z cie­
kaw ym i m ieszkańcam i K rotoszyna, a  ich 
chyba nietrudno znaleźć.

* * * * *

Bardzo m ało jest m ateriałów  o historycz­
nych dziejach naszego pięknego m iasta, o 
zabytkach i tego typu rzeczach.

* * * * *

Bardzo podoba mi się traktow anie kultu­
ry przez panią Junatow ską i to, że zajmuje 
się ona każdym zaistniałym  w  Krotoszynie 
problem em . Zm ieniłabym  krzyżówki - są 
bardzo trudne.

* * * * *

Rzadko czytam  tę  gazetę, lecz chcę prze­
kazać sw ą aprobatę dla niej, a  przede wszy­
stkim dla konkursu Przyjaciel Krotoszyna. 
Takie działania trzeba wspierać.

* * * * *

Ciekaw ią mnie spraw y Krotoszyna i oko­
lic. Są one w  „Rzeczy” przekazywane na bie­
żąco i to m nie cieszy.

* * * * *

Powinno się drukow ać w  niej rozkład ja ­
zdy PK P i PK S, a  także autobusów' miej­
skich. Muszę, niestety, ponarzekać na papier.

J a k  w idać, wiele je s t gustów . T ru d n o  
dogodzić w szystkim , lecz obiecujem y ucze­
stn ik o m  so ndy , że pow yższe uw agi w e­
źm iem y sobie do red ak cy jn eg o  serca .

Krotoszynian o „Rzecz" wypytywał:

KaroI Banaszak

Krotoszyn, ul. Zam kow y Folw ark 7 
te l/fax  (0-64) 530-42, tel. 545-87

z a p r a s z a  d o :  

STACJII PALIW 
I AUTOMATYCZNEJ 

m y j n i  s a m o c h o d o w e j

*Mycie i suszenie ■ 5 zł
♦Mycie, suszenie,gorący wosk • 7 zł
♦Mycie samochodów dostawczych do wys.2,25 m
O F E R U J E :
♦ W Y R O B Y  H U T N I C Z E  
♦ T R A N S P O R T  C I Ę Ż A R O W Y  
* U S Ł .U G I  D Ź W IG O W E
C Z Y N N E :  6 . 0 0 - 2 2 . 0 0  
N i e d z i e l e  i  Ś w i ę t a  8 . 0 0 - 1  5 . 0 O

Rzecz £
Krotoszyńska ( J



rzecz jubileuszowa

„Rzecz” wyróżniona

MAŁE GAZETY 
I WIELKI OLO
Uroczyście, treściwie, k ró tko - tak  było ósmego 

m arca w małej auli poznańskiego UAM, gdzie redak­
torzy gazet lokalnych W ielkopolski, Pom orza Zacho­
dniego i Ziemi Lubuskiej odbierali nagrody i wyróż­
nienia w konkursie Stowarzyszenia Prasy Lokalnej 
„Nasz udział w nowoczesności” .

Jury , pracujące pod przew odnictw em  S tefana B R A T K O W ­
S K IE G O , p rem iow ało  w  n im  prom ow anie  p rzez lokalne m e­

dia, za rów no w  sferze inform acji, jak  i publicysty­
ki, postępu  społecznego, gospodarczego i kultural­
n e g o . W  g ru p ie  d w u ty g o d n ik ó w  d w ie  n a g ro d y  
p ierw szego stopnia otrzym ały: „G azeta G ostyńska” 
i „ P rze g lą d  P a łu c k i” , w y ró ż n ie n ia  p rzy p ad ły  w 
udziale „R zeczy  K rotoszyńskiej” i „G łosow i W ol- 
sz ty ń sk iem u ”

P o zn ań sk a  u roczystość  była w  g ru n cie  rzeczy 
sym patycznym  spotkaniem  zaprzyjaźnionych ze sobą 
ludzi, którzy  - dzięki S tow arzyszeniu P rasy  Lokal­
nej - zna ją  się nie od dziś.

K ilka  la t tem u , z  in ic ja tyw y  nielicznej grupki 
en tu z jastó w , lokaln i gazeciarze z  całej Polski spo­
tkali się po raz pierw szy w  podpoznańskim  Puszczy­
kowie. O kazało się w ów czas, jak  różne m ają  gaze­
to w e  dośw iadczen ia, plany, pom ysły.

P o tem  pow stało  Stow arzyszenie. K olejne spo­
tk an ia , szkolenia, k o n k u rsy  - okazja  do  w ym iany 
dośw iadczeń , skorzystania z  dobrych w zorów , w y­
s łu c h a n ia  rad  fa c h o w c ó w , p ro m o w an ia  gazety , 
spraw dzenia się w  konkursow ych zm aganiach. Ale 
nade w szystko  poczucie pew nej w spólnoty.

D o n iedaw na k ierow ała S tow arzyszeniem  Kry­
styna Sorbian-G óral. W  lu tym , ze w zględu na stan 
zdrow ia i obciążenie obow iązkam i, złożyła rezygna­
cję. G azetow y naród  nie dopuścił jed n ak , by prze­
stała być „kobietą funkcyjną” , zatrzym ując j ą  w  Za­
rządzie S tow arzyszenia .

P a łec z k ę  p rze ją ł po  K ry sty n ie  S o rb ian -G ó ra l 
rów nie sypatyczny L echosław  M ajchrzak z  Rydzyń- 
skiego O środka K ultury, naczelny gazety „Rydzyna 
T u i T eraz” .

K o n k u rso w ą  n ag ro d ę  „R zecz” m iała  zaszczyt 
odebrać z rąk sam ej „ustąp ionej” szefow ej. M iłe to 
było i w zruszające.

N a  uroczystość przybyło w iele w ażnych osobi­
stości - m iędzy innym i w ojew oda leszczyński, przed­
staw iciele  „G łosu  W ielkopolsk iego” , S tow arzysze­
nia G m in R egionu W ielkopolski. Byli też  dzienni­
k arze T V P , rad ia  M E R K U R Y  i „G aze ty  W ielko­
p o lsk ie j” .

A  krotoszyńska „rzeczow niczka” doznała swoi­
stego szoku, w śród oficjeli (garn itu r, biała koszula, 
kraw at, dyplom atka) dostrzegając w ielbionego przez 
siebie od lat za przepięknie m ądre w iersze A leksan­
d ra  R O Z E N F E L D A , k tóry  tym  razem  w ystąpił w 
roli... w ysłannika Kancelarii Prezydenta  R P , odpo­
w iedzialnego m iędzy innym i za lokalne media.

P o e ta  O lo  W ielki u rzędnik iem ? G dzież Tw oje 
dż in sy , O lo? G dzie  rozc iągn ię ty  sw e ter  z  łatam i? 
M ów isz, że  „św iat je s t  tea trem , życie to  teatr” , że 
„ n o w e , c ie k a w e  d o św ia d cz e n ie ” , a „ży ję  z p isa ­
n ia ” ...

P isz, O lo, pisz wiersze! Tym  bardziej, tym pięk­
n iej. L udziom  p o trzeb a  poezji - p rzynajm niej tak  
sam o jak  lokalnych m ediów.

Romana Hyszko

KROTOSZYŃSKA
SPÓŁDZIELNIA
MIESZKANIOWA

in fo rm u je ,
że w yn a jm u je  na ko rzy s t­
nych w aru n k ach  lokal z  

zap le czem  ku chennym  przy  
ulicy  S ie n k ie w ic za  2 
(K lub  S p ó łd zie lczy ) 

na im prezy ro d z in n e  
(chrzc in y , u ro d z in y , 
im ien iny  i ko m unie ).

O d p ła tn o ść  z a  lo k a l 
w y n o si m in im um  8 z ło ty ch .

Z a  w y n ajęc ie  lokalu  na  
p e łn e  d w a  dn i ( so b o ta  i 
n ied z ie la ) - 120 z ło ty ch .

Szczegółowych infor­
macji udziela kierow­
nik Klubu Spółdziel­

czego od poniedziałku 
do piątku 

w godzinach 
17.00 do 18.00.

Zarząd
Krotoszyiiskiej Spółdzielni 
M ieszkaniowej

PRZEPRASZAMY, PROSTUJEMY
„Oszustwo w imię prawa” - to tytuł artykułu z poprzedniego numeru 

„RK”, do którego wkradł się błąd. Notatka informowała o przeciętnym  
wynagrodzeniu za, oczywiście, trzeci kwartał 1995 roku, a nie, jak błę­
dnie wydrukowaliśmy, za trzy kwartały.

Chochlik drukarski uciął również końcówkę tekstu „Dwa łyki A fry­
ki” autorstwa Krzysztofa Szymoniaka. Dopisek „PS” w całości powinien 
brzmieć: Tekst ten jest zapisem dziennikarskiej wy prawy do wschodniej 
A fryki R ównikow ej, zorganizow anej przez ostrow skie biuro podróży  
A LCO -TOURS-KAFARSK I.

W „Listach do rzeczy...” nr 5(91), w relacji czytelnika dotyczącej in­
formacji o jednostce wojskowej i jej kadrze, niepraw idłowo podaliśmy  
nazwisko jednego z oficerów - bvło Aleksander W ERZEL, winno być Ale­
ksander W ENZEL.

P rzep ra sza m y .
(red.)

s e n
u
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Lam piony i latarenki 
B nagrobkowe B

DLA HURTOWNI:
MAGAZYN GŁÓWNY. 

td.Rawicka 45, tel. 534 71 
DLA SKLEPÓW DETALICZNYCH:

SKŁAD FABRYCZNY nr 4, 
ul.Sulmierzycka 122, 

td.S24 19
DLA KLIENTÓW IND1 WIDUA1.NYCH 

SKLEP "Lumenu" 
ul.Zdunowska 16 ( Uroczy Zakątek)
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rzecz kulturalna

Jubileusz „Muzycznej”

SZKOŁA

NADZIEI
...Który człowiek m a być 
dobrze wychowany, tem u  
trzeb a, że b y  i m u zykę  
um iał. Słowami z 
„Dworzanina polskiego” 
Łukasza Górnieckiego 
kierował się zapewne  
Minister Kultury i Sztuki, 
dając pozwolenie, mocą 
swojego zarządzenia z 23 
września 1975 roku, na 
utworzenie w Krotoszynie 
Państwowej Szkoły 
Muzycznej I stopnia.

Uroczysta inaugurac ja  działa lno­
ści nastąp iła  d w adzieścia  lat tem u  - 
5 lutego 1976 roku. Ten szczególny 
dzień w spom ina, w  refleksyjnym  a r­
ty k u le  na tej sam ej s tro n ie , M aria  
L u k o m sk a , z w ią za n a  ze  sz k o lą  od  
p ierw szych dni je j istnienia.

P rzez te lata do  szkoły uczęszcza­
ło ponad siedem set osób. N au k a  p ro ­
w ad zo n a  była i je s t  w  d w ó ch  d z ia ­
łach: dziecięcym  (6  lat n au czan ia) i 
m łodzieżow ym  (4-letn i o k res  nauki), 
w  k lasach  o ró żn o rak ich  sp ecja ln o ­
śc iach  in stru m en ta ln y ch : od  n a jp o ­
p u larn iejszeg o  fo rte p ia n u , a k o rd e o ­
nu i gitary począw szy - przez skrzyp­
ce , fle ty , k la rn e ty  - na sa k so fo n ie , 
trąb ce , w a lto rn i, pu zo n ie  i perkusji 
skończyw szy.

O  w y s o k im  p o z io m ie  s z k o ły  
św iadczą sukcesy  jej uczniów  w  kon­
k u rsa c h  w ie lk o p o lsk ic h  -  z  k ro n ik  
w yno to w aliśm y  tak ie  n azw isk a  jak : 
M a łg o rz a ta  K A S P E R S K A , A lin a  
S O B A Ń S K A , K rzy sz to f JA N K O W ­
S K I, K a ta rz y n a  U L A T O W S K A . 
O s ie m n a s tu  a b s o lw e n tó w  P S M  w  
K ro to sz y n ie  p o d ję ło  n a u k ę  w  ś re ­
dnich szkołach m uzycznych, a pośród 
ak tu a ln e j kadry szkoły cz te ry  o soby  
to  jej byli uczniow ie.

Z  okazji d w u d z iesto lec ia  przed-
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staw iam y P a ń s tw u  w szystk ich  n au ­
czycieli tw orzących ak tu a ln ie  p racu­
jąc ą  w  niej kadrę  p ed agog iczną  (a l­
fa b e ty c z n ie ) :  I re n a  B R O D A
(przedm ioty  ogó lnom uzyczne), M a ł­
gorzata  B R O D Z IA K  (skrzypce), T a­
d eu sz  K A R O L C Z A K  i S tefan  K O T 
(g ita ra ), M ario la  K R Y S IC K A  i M a­
ria L U K O M S K A  (fo r te p ia n ), W al­
d e m a r  M IL IA N  (ak o rd eo n ), G raży ­
na M O R A W S K A  (sk rzy p ce , a ltó w ­
k a ), S ła w o m ir  M O R A W S K I (k la r ­
net, saksofon), Ilona O L E JN IK  (for­
tep ian), M arek  O L E JN IK  (w altom ia, 
flet p ro sty , ch ó r) , M a g d ale n a  O L I­
W A  (sk rz y p c e , a ltó w k a ) , T a d e u sz  
O L IW A  (puzon , trąbka , flet, p e rk u ­
s ja , o rg an y  e le k tro n ic z n e ) , D a n u ta  
S E N D A L  ( fo r te p ia n ) ,  A le k s a n d ra  
S N E L A  i M a rz e n a  Ż W IK IE W IC Z  
(fo rtep ian ).

P a ń s tw o w a  S zko ła  M u zy czn a  I 
stopnia i Społeczne O gn isk o  M uzycz­
ne ak tyw nie u czestn iczą w  życiu a r­
tystycznym  K rotoszyna. S zko ła  zor­
g a n iz o w a ła  d o tąd  p raw ie  d w ie śc ie  
tzw . p op isów . Poza tym  w ie lo k ro t­
n ie ko n ce rto w an o  d la m ieszk ań có w  
m iasta  (św ię ta  m ajo w e, D ni K ro to ­
szyna).

W  szkole n ie m ożna się  nudzić. 
P rócz indyw idualnego n auczan ia  gry 
na in strum entach  g łów nych  i dodat­
kow ych prow adzone są  audycje  m u ­
zyczne, zespoły  (sm yczkow e, instru­
m en tó w  dętych , orkiestra i chór), za­
jęc ia  z  ry tm ik i, k sz ta łcen ia  s łu ch u  i 
inne. K andydaci na „m u z y k a n tó w ” , 
przesłuchiw ani s ą  co roku  w  m aju  na 
tzw . egzam inie , na którym  badane są 
uzdoln ienia  m uzyczne dzieci. W róć­
m y jed n ak  jeszcze  do  h istorii. S ą  o so ­
by, k tórym  szko ła  w iele  zaw dzięcza 
i nie sposób pom inąć ich  w  tym rocz­
n icow ym  tekście. D o  tych  n iew ątpli­
w ie  n a leży  p ie rw sz y  d y re k to r  (d o  
stycznia 1979 roku) i założyciel szko­
ły  - Je rzy  S K R Z Y P C Z A K . W ielk ie  
zasługi w niosła  też, sp raw ująca urząd 
d y rek to ra  p rzez trzy n aście  lat, W ie­
sław a SK R Z Y PE K . A ktua ln ie  szko­
lą  k ieru je  D an u ta  S E N D A L , d łu g o ­
letn ia  nauczycielka „m u zy czn e j” .

P rzy  okazji dw udziestych  urodzin 
P S M  w arto  w sp o m n ieć  ró w n ież  pa­
n ią  D onatę  W A LC ZA K , k tó ra  od po­
czątku  istnienia szkoły do  1992 roku 
p ro w ad z iła  dział księgow ości.

Ju tro , w  sali k oncertow ej szko­
ły, z  okazji jub ileuszu  dw udziesto le­
cia działa lności, odbędzie się uroczy­
sty k o n cert w  w ykonaniu  uczniów  i 
abso lw en tó w  krotoszyńskiej PSM . A 
ju ż  w k ró tce  szkoła opuści m ury  se­
cesyjnej kam ienicy z 1912 roku, usy­
tuow anej przy ul. R ynek 1. Sam orząd 
lo k a ln y  p lan u je  je j  p rzep ro w ad zk ę , 
do  jed n e g o  z „koszarow ców ” na  te ­
ren ie  byłej jed n o s tk i w ojskow ej.

D y re k c ja , R ad a  P e d a g o g ic z n a , 
R a d a  R o d z ic ó w  i S a m o rz ą d  
U czniow ski Państw ow ej Szkoły M u ­
z y c z n e j  I s to p n ia  w  K ro to sz y n ie  
s p o d z ie w a ją  s ię , że m ia s to  d o cen i 
troskę szkoły o  obiekt dotychczas zaj­
m o w an y  i zapew ni na now ym  m iej­
scu  tak ie sam e, a m oże naw et lepsze 
w aru n k i. Życzym y dosto jnej ju b ila t­
ce urzeczyw istn ien ia  nadziei, a sam o­
rządow i tra fn y ch  decyzji.

Jola JUNATOWSKA

Fot. Pawlik
1 marca u progu przedw io­

śn ia , K rotoszyń sk i O środ ek  
Kultury zaprosił m łodocianych  
am a to ró w  scen y  na tr z e c i  
„Przegląd Teatrzyków Podwór­
kowych”. W  tegorocznym  spo­
tkaniu w ystąpiły znane ju ż w i­
dów ni grupy teatralne: z  K O K - 
u, Szkoły  Podstaw ow ej nr8 i 
dw ie reprezentacje ze szkoły w 
K obicrnie oraz debiutujący ze­
spół Z dun ow skiego O środ ka  
Kultury.

Po ilości zespołów  w idać, że  nie­
łatw a to form a prezentacji osiągnięć 
artystycznych. C hoć skrom ny, prze­
gląd zaprezentow ał urozm aicony ze­
s taw  program ow y.

N a jp ie rw  „ ó sem k a”  p rzed staw i­
ła baśń A ndersena „K rólow a śn iegu” 
w  opracow aniu  M oniki M A C IEJA K . 
W idow isko  o  tym , ja k  złej c zaro w ­
nicy  n ie uda ło  się poplątać tradycyj­
nych  w ątków  baśniow ych „Z aczaro­
w an y  p ią tek ” - a u to rs tw a  A gnieszki 
K U S Z Ó W N Y , w  o p raco w an iu  A n ­
d rzeja  B L A N D Z IE G O , pokazał ze­
spół ''z K obierna.

M łodzież ze Zdun w skrzesiła mi­
n io n ą  obyczajow ość i folklor żydow ­
ski w  h u m o ry s ty cz n e j in scen izac ji 
„Jarm ark  z  L ubartow a” . D rugi zespół 
z  K o b ie rn a  p o k a z a ł w ła s n ą  w ers ję  
„ Jase łek ” , o p raco w an ą  przez Iw onę 
K A LĄ ŻN Ą . N a koniec wystąpili go­
spodarze  z  K ro to szy ń sk ieg o  O śro d ­
ka K u ltu ry  - tym  razem  z  w id o w i­
skiem  pantom im iczno-baletow ym  za­
ty tu łow anym  „K u przyszłości” , przy­
go to w an y m  przez K asię  KO W AL.

W e w s z y s tk ic h  in sc e n iz a c ja c h  
m łodzi ak torzy  bardzo starali się w y­
p a ść  n a tu ra ln ie . N ie  b y ło  rażących  
po tkn ięć czy „gubienia  się”  na dużej

scenie. P ostarano  się o  s tosow ną sce­
nografię  i c iekaw e tło m uzyczne. Ju ry  
przeglądu oceniło  w szystk ie  zespoły 
ja k o  ró w n o rz ę d n e , w y ró ż n ia ją c  w  
każdym  z  nich „indyw idualności ak­
to rsk ie” . Zostały  nimi: D orota S Z Y ­
M A N O W S K A , D ia n a  K A L Ą Ż N A  
(obie SP  K obiem o), N atalia R O Ż E K  
(S P  n r8 ), A gata  H O R N IK  (Z duny), 
K arolina SEREK (K O K ).

K ażdy z  ak to rów  otrzym ał dzięki 
sponsorom  - upom inek, a ca łą  im pre­
zę - ja k  zw ykle  n iezaw o d n ie  - p ro ­
w adził Ju liu sz  P O C Z T A . T ak  rzad­
ko  m am y okaz ję  w  naszym  m ieście 
zetknąć się ze sztuką teatralną. Sko- 
rzystjm y w ięc z  p ropozycji, jak ą  co 
roku  serw ują  m łodzi ludzie i zasiądź­
m y w śród w idow ni z  cała rodziną, bo 
nap raw d ę  w arto . Ju ż  dziś zaprasza­
m y na spotkanie  za rok.

(wib)

GMINNE 
SPOTKANIA Z 
MELPOMENĄ

M aria  L u k o m sk a  w  czasie  lekcji z  u czn iem  A n ­
d rze jem  Ż w ik icw iczem

Fot. P aw lik

O rkiestra szkolna podczas próby prow adzonej przez 
S ław o m ira  M oraw sk ieg o

Fot. Paw lik

DWADZIEŚCIA 
LAT TEMU...
„I cóż zostało jak tyl­

ko wspomnienia: popie- 
lisko zetlałych uczuć. ”

T a k ,  ju ż  o d  d z is ia j ,  5  
lu te g o  1976  r o k u ,  b ę d z ie ­
m y  m ie ć  w  K ro to s z y n ie  
s z k o lę  m u z y c z n ą . T r w a ­
ją  g o rą c z k o w e  p r z y g o to ­
w a n ia  d o  j e j  o t w a r c ia .  
D z ie ń  je s t  p o c h m u r n y ,  
na  d w o rz e  re s z tk i to p n ie ­
ją c e g o  ś n ie g u , a w  s z k o le  
n a p ię ta  a tm o s f e r a .  O d  
d w ó c h  g o d z in  t r w a j ą  
p r ó b y  w y s tę p ó w  d z ie c i - 
p r z y g o to w a n e  p rz e z  I r k ę  
S z p y tm a n o w ą ,  n a u c z y ­
c ie lk ę  w y c h o w a n ia  m u ­
z y c z n e g o  w  S z k o le  P o d ­
s ta w o w e j n r  5 , i p rz e z e  
m n ie .

Urzędujący od czterech mie­
sięcy dyrektor Jurek Skrzypczak 
polykajęc kolejną tabletkę na 
uspokojenie próbuje zmienić in­
terpretację wiersza „Moja Ojczy­
zna”, w wykonaniu Ani Kopy - 
uczennicy III klasy.

„W ym aglowana” Ania nie 
umie wyrazić patosu, który ma to­
warzyszyć słowom wiersza (uwa­
żałam go za zbędny). Wreszczie 
koniec próby. Punktualnie o go­
dzinie 13-tej sala koncertowa 
szkoły muzycznej, mieszcząca się 
w „białym domu" (siedziba po 
PZPR), wypełnia się zaproszony­
mi gośćmi. Są wśród nich przed­
stawiciele władz partyjnych, ad­
ministracji i kultury Krotoszyna 
oraz województwa kaliskiego.

Kierownik Wydziału Pracy 
Ideow o-W ychow aw czej KW 
PZPR w Kaliszu - Henryk Nowa­
czyk, rozpoczyna uroczystość i 
otwiera nową w mieście placów­
kę kultury: Państwową Szkolę 
M uzyczną I stopnia. Z kolei 
przedstawiciel Wojewódzkiego 
Wydziału Kultury - mgr Kazi­
mierz Madziala, oficjalnie powie­
rza obowiązki dyrektora tejże 
szkoły mgrowi Jerzemu Skrzyp­
czakowi.

Cieple słowa otuchy i wiary 
kieruje do nauczycieli mgr Bar­
bara Andrzejewska, zastępca dy­
rektora Państwowej Szkoły Mu­
zycznej I i II stopnia w Kaliszu.

Po wysłuchaniu okoliczno­
ściowych przemówień w stylu 
„dla dobra...”, następuje prezen­
tacja dorobku muzycznego szkól 
podstawowych. Nastrojowe pio­
senki w wykonaniu zespołu wo­
kalnego z jedynki” (laureata wie­
lu przeglądów pieśni „na szcze­
blu miasta i rejonu”) i piosenki 
ludowe zespołu dziecięcego z 
„piątki” , a także piękne recytacje 
(bez patosu) Ani Kopy. trwają w 
mej pamięci, dostarczając wielu 
wzruszeń.

Maria LUKOMSKA 
(nauczycielka PSM I  stopnia «’ 

Krotoszynie)



rzecz mieszana

MŁODZI
ZDOLNI

Do 17 m arca  w g a le rii „R e­
fek ta rz” k ro to szy n ian ie  oglą­
dali w ystaw ę p ra c  p las tycz­
nych z a ty tu ło w a n ą  „M ło d e  
ta len ty  w  K O K -u ” .

Z aprezen tow ano  n a  niej zw iedza­
jący m  k ilk ad z ie s ią t p rac  m ło d z ieży  
skupionej w  kole p lastycznym  K ro­
toszyńskiego O środka K ultury , a pra­
cującej pod k ierunkiem  Jan a  B A R T ­
K O W IA KA - instruk to ra  i tw órcy , na 
co d z ień  n a u c z y c ie la  w y c h o w a n ia  
plastycznego w  SP n r 8.

D z ia ła ją c e  p o d  je g o  o p ie k ą  od 
p aźd zie rn ik a  ko ło  m o że  p o ch w a lić  
się ju ż  sp o ry m  d o ro b k ie m , k tó reg o  
nie p o m ieśc iło b y  n a w e t k ilka „ R e ­
fek ta rzy ” .

N a w y staw ę w ybrano  najciekaw ­
sze p race  a rty s tó w , z  k tó ry ch  n a j­
m łodszy  - M a teu sz  F E N G L E R , m a 
siedem  lat, za ś  n a js ta rsz a  je s t  S y l­
w ia K R U P A  - teg o ro czn a  m atu rzy ­
stka.

Podopieczni B artkow iaka rów nie 
dobrze czują  się w  akw areli i tem pe­
rze, co w  kredce, o łó w k u , w ęg lu  czy 
techn ikach  m ieszanych.

Z różn icow ana  była też  tem atyka 
p r e z e n to w a n y c h  w  g a le r ii  p ra c . 
Zw ierzaki, m artw e  n a tu ry , po rtre ty , 
pejzaże... N ajczęstszy jed n a k  ich m o­
tyw  s tan o w iły  zab y tk o w e, d rew n ia ­
ne k ro toszyńskie  kośció łk i - św ięte­
go R ocha i św iętej M arii M agdaleny 
- nam alow ane i narysow ane tak  róż­
n ie , j a k  ró ż n e  b y w a ją  s p o jr z e n ia  
praw dziw ych a rty s tó w  - niezależnie  
od tego , czy m ają oni po  siedem , czy 
po s iedem dziesią t s iedem  lat.

R.H.

Opiekun młodych artystów  - 
Jan Bartkowiak.

M ateusz Fengler udziela 
pierwszego w  życiu wywiadu.

NOWI PRZODOWNICY
Zakończył się kolejny kurs na przo­

downika turystyki pieszej, zorganizowany 
przez Zarząd Oddziału PTTK w Krotoszy­
nie za zgodą ZG PTTK. Egzamin zdało 21 
osób. Słuchacze kursu wykazali się wyso­
kim poziomem wiedzy, do czego przyczy­
nili się wykładowcy kursu: Maria Ciom- 
bor, Józef Zdunek, Jerzy Kaźmierczak i 
inni.

(Az.)

Z U H W K A

SŁOWO ŻYWE, SŁOWO 
ŚPIEWANE

D o  w o jew ó d zk ieg o  f in a łu  c z te rd z ie s teg o  p ie rw szeg o  O g ó ln o p o lsk ieg o  
K onkursu  R ecy tato rsk iego , ju ry  zakw alifikow ało  następ u jący ch  recy tato rów  
- u c z es tn ik ó w  e lim in ac ji rejo n o w y ch : Z y tę  B a rtk o w ia k , K arin ę  G arb a rek , 
A gn ieszkę Ju szczak , M o n ik ę  K aro lczak , B a rb a rę  K o p ro w sk ą , M ich a ła  K o ­
w a lsk ieg o , B a rb a rę  K ru p ę , B ea tę  K u b iak , M arzen ę  K w ia tk o w sk ą , A g n ie ­
szkę R ap ir, H o n o ra tę  W ygralak  oraz trzy  in te rp re ta to rk i poezji śp iew anej - 
M o n ik ę  K am iń sk ą , A n n ę  S teb lecką, M a łg o rzatę  W ojc iechow ską.

• (er)

OFERTA
SZKOLENIOWA

ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO 
- OŚRODEK KSZTAŁCENIA 

W KROTOSZYNIE
uprzejm ie in fo rm u je , że  w  niżej w ym ien io n y ch  te rm in ach  rozpoczynają  

się k ursy  zaw odow e na upraw nienia:
1. PA LA C ZY  K O T Ł Ó W  W O D N Y C H  I P A R O W Y C H  (u p raw n ien ia  ener­

getyczne) -  rozpoczęcie w  dniu 15 .04 .96  godz. 15.30.
2 . O B S Ł U G I U R Z Ą D Z E Ń , SIEC I O R A Z  IN S T A L A C JI G A Z O W Y C H  

(upraw nienia  energe tyczne) - 15 .04 .96  godz. 16.00.
3 . K IE R O W C Ó W  W Ó Z K Ó W  A K U M U L A T O R O W Y C H  I S P A L IN O ­

W Y C H  (u p raw n ien ia  do  obsługi różnych typów  w ózków  tran sp o rto w y ch ) - 
16.04 .96  godz. 15.30.

4. O B S Ł U G I I K O N S E R W A C JI U R Z Ą D Z E Ń  D Ź W IG O W Y C H  (u p raw ­
nienia dozorow e) -  godz. 16 .04 .96  godz. 16.00.

5. PE D A G O G IC Z N E  -  DLA IN S T R U K T O R Ó W  P R A K T Y C Z N E J N A ­
UKI Z A W O D U  - 16 .04 .96  godz. 16.30.

6. K R A W IEC  O D Z IE Ż Y  L E K K IE J (n a  tytuł czeladnika) - przyjm ujem y 
Zapisy.

7. S Z K O L E N IA  B H P  (podstaw ow e i ok resow e) - przyjm ujem y zgłosze­
nia firm .

IN FO R M A C JA  - ZG ŁO SZEN IA :
O ŚR O D EK  K SZTA ŁC EN IA  ZD Z 

63-700 K RO TO SZY N  
ul. M ickiewicza 11

(gm ach Zespołu Szkól Zaw odow ych nr 1) 
tel. 532-75 - sekretariat.

- Z A P R A S Z A M Y
900

23 marca:
- p rogram  estradow o-szkole- 
niowy „O stro żn ie  z ogn iem ” 
(kino, godz. 20.00) 28 m arca:
- C Z E S Ł A W  N IE M E N  (kino, 
godz 19.00, bilety K O K  cena 
15 zł)
29-30 marca:
- finał wojewódzki O G Ó L N O ­
P O L S K IE G O  K O N K U R S U  
R E C Y T A T O R S K IE G O
PRO G R A M
29 m arca
-godz. 15.00, sala K IN O -p re ­
zen tac je  k onkursow e, w stęp  
wolny

- godz. 20.00, sa la  K IN O  - 
spektaklp t. „ZEM STA C ZER­
W O NYCH  B U C IK Ó W "  w wy­
ko n a n iu  J a n u sza  S T O L A R ­
SK IEG O  (cena biletu 2zl)
30 m arca
- godz. 11.00, sa la  K IN O  - 
o g ło sz e n ie  w y n ik ó w  o ra z  
K O N C ER T G A LO W Y , wstęp 
wolny.
KINO
22.03. -28.03. - ..ZABÓJCY”. 
„NIC ŚM IESZN EG O "
29.03. -4.04. - „T A T O ”, „W A ­
LECZN E SER C E ”

USŁUG I
BUDO W LANE

ocieplanie s tyropianem , w atą , ścian­
ki działow e z płyt g ipsow ych, płytki 
na A TLA S. Jan  R oszczak , ul. W oj­
c ie c h o w sk ie g o  2 9 , K ro to sz y n , tel. 
579-51 . 876

SPRZEDAM
renault 19 R N  (listopad  1992), gra­
fitowy' m eta lic , s tan  b ard zo  dobry . 
P rzeb ieg  4 0  tys. k m , c e n tra ln y  za­
m ek, elektr. szyby, obrotom ierz, peł­
na d o k u m en tac ja . C en a: 2 0 9 0 0  zł. 
Tel. grzeczn. (0 -6 4 ) 526 -7 3  (16 .00- 
2 0 .0 0 ) 877

j u ż  w  K rotoszyn ie

zaprasza
* suknie ślubne
*  suknie wizytowe
*  suknie komunijne

Rynek 20 (I  p ię tro )  
czynne: 10.00 -18.00

WYPOŻYCZALNIA SUKIEN ŚLUBNYCH
sprowadzamy suknie ślubne 
na indywidualne zamówienie 823

CZUŁE
SŁÓWKA

Z achęcam y P ań stw a  do sk ła­
d a n ia  b lisk im  życzeń z p rze ­
ró ż n y c h  o k a z ji  ( u ro d z in y , 
im ieniny, śluby, rocznice) i... 
z u p e łn ie  bez o kazji. W szak  
d o b ry ch  słów  n igdy  za wiele. 
P rzypom inam y, że życzenia  
pub lik u jem y  bezp ła tn ie . N a 
kopercie lub pocztówce prosi­
m y dopisać:
C ZU ŁE SŁÓW KA.

K ochanej A L I najlepsze życzenia  
urodzinowe: dużo radości, uśmiechu 
i spełnienia m arzeń składa M O NI­
KA

N ajlepszem u na św iecie W ujkowi 
Józefowi dużo zdrowia, pogody du­
cha i długich lal życia życzy siostrze­
niec Andrzej z Rodziną

Lucynie, z okazji kolejnych urodzin, 
na jlepsze  życzenia  składa ją  Jola, 
Darek, Marla i Grześ

Miasto i Gmina Krotoszyn o g ł a s z a  
przetarg nieograniczony 

na realizację zadania inwestycyjnego 
„Kanalizacja sanitarna z przykanalikami dla wsi 

Kobierno, Tomnice, Durzyn”.
Z akres robót: - kanały sanitarne: rury P C V  średnica 0 ,25  m  - 1900 m b - 

kanały  sanitarne: rury P Ć V  średnica 0 ,2 0  m  - 372 0  m b - rurociągi tłoczne: 
ru ry  P C V  średnica 9 0  m m  - 963 m b -  przepom pow nie: 6 szt. z zasilaniem  
en erg e ty czn y m  - przykanaliki: 152 szt. - 1961 m b Term in  realizacji: - od 
podpisania  um ow y do 30  listopada 1996r. W adium  w  w ysokości 3 0 .0 0 0  zł 
należy w nieść do  17 .04.1996r. do godz. 13.00. Term in składania ofert upły­
w a dnia  17 .0 4 .1 996r. o godz. 14.00.

O tw arcie  ofert nastąpi w  siedzibie zam aw iającego w  dniu 18 .04 .1996r. o 
godz. 11.00.

Szczegółowe informacje można uzyskać w Urzędzie Miasta i Gminy 
w Krotoszynie, ul. Kołłątaja 7 pok. nr 9 lub pod numerem tel. 542-01 
wew. 267.

881

ZAKŁAD WYLĘGU DROBIU 
Krotoszyn

ul. Lukasiewicza 3A 
oferuje w ciągłej sprzedaży

* k u rc z ę ta  je d n o d n io w e  ( o b ję te  
s z c z e p ie n ia m i  p rz e c iw  c h o ro b ie  
M A R E K A )

* brojlery oraz kurczęta odchow ane 
Inform acje  i zam ów ienia: tel. (0 -6 4 ) 
5 3 -5 4 9  883

N o w o ś ć ! ! !
w sklepie

SUPER ELEGANCKIE ŚWIECE 
do

CHRZTU i KOMUNII ŚW. 
z  importu

SKLEP  "  

ul.Zdumwska 16 (Uroczy Zakątek)

zeez T l
Krotoszyńska X  JL



rzecz sportowa

TERMINARZ „ASTRY”
w  ru n d z ie  w io sen n e j K lasy  M ię d zy o k ręg o w ej S e n io ró w  

K A L IS Z  - S IE R A D Z

17 m arca, godz. 15.00 - A STR A  K R O TO SZY N  - H A N I BAL 
JA N K O W Y
24 m arca, godz. 15.00 - PO LO N IA  - A STR A  K RO TO SZY N  
31 m arca. godz. 16.00 - A STR A  - W A R TA  SIER 
14 kwietnia, godz. 16.00 - V IC TO R IA  OSTR Z. - A STR A  
21 kwietnia, godz. 16.00 - A STR A  - PRO SN Ą  
28 kwietnia, godz. 16.00 A STR A  - BARYCZ JANK.
D rużyny wymienione na pierwszym miejscu są gospodarzam i za­
wodów. Dalsze term iny podam y w kolejnych numerach.

ZŁOTO DLA MŁODYCH
P ełn ia  sezonu zapaśn iczego . Z aw odnicy  „ C e ra m ik a ” r a ­

dzą sobie b a rd z o  dobrze .
W  M iędzynarodow ych M istrzostw ach Polski kadetów  (15-16 

latków) w Świecili nad W isłą, zloty medal w  wadze 55 kg zdobył 
Paw eł ORW A T, uznany też najlepszym zawodnikiem mistrzostw. 
Szóste miejsce - w  wadze 60 kg - zjąl Janusz DUDZIA K. W  m i­
strzostwach Polski juniorów  młodszych (17-18 lat) w  Bydgoszczy 
w ywalczyliśm y dw a szóste miejsca: Sławom ir W A W R ZY N IA K  
(68 kg) po dwóch wygranych w alkach, i szansami na  medal, zo­
stał wycofany przez lekarza, oraz Tom asz JA N K O W SK I (90 kg).

PI NGPONGOWE
E M O C J E

Rozgrywki m istrzowskie wchodzą w  decydującą fazę i są  b ar­
dzo wyrównane. W  klasie okręgowej w ostatnim  m eczu w  K roto­
szynie „A stra” spotkała się z  czołow ą drużyną tabeli „Tajfunem  
II” Ostrów' W lkp. uzyskując wynik remisowy 9:9 . T rzy  punkty 
zdobył Przem ysław  STA C H O W IA K , dw a M arek K A R K O SZ, 
po jednym: Jarek PIN K O W SK I, Tomek O LEJN IK  i debliści S ta­
chowiak - Olejnik oraz Pinkowski - Karkosz.

Trzy ostatnie kolejki rozegrane zostaną na przełom ie kwietnia 
i maja. D la „A stry” będą to spotkania wyjazdowe.
W  „A klasie” „A stra II” spotkała się z lokalnym rywalem ze Zdun, 
aspirującym  do aw ansu i uległa 8:10. W  kolejnym meczu w ygra­
ła walkowerem  z „G orzyczanką” Gorzyce. Odbył się też turniej 
szkól podstawowych okręgu kaliskiego o Puchar „Przeglądu Spo­
rtowego”. W  grupie „m łodzików ” Tom ek CZU BA K  (z SP nr 8) 
zajął szóste miejsce, a  w śród „żaków ” - A ureliusz REY ER (SP 
K obiem o) byl siódmy. W  turnieju kadetów', aw ans do finału w o­
jewódzkiego wywalczył Tomek O L EJN IK  (SP nr 8).

(wib)

WIOSENNA RUNDA 
„ASTRY”

W  wiosennej rundzie rozgrywek Kadry' KS „A stra” prow a­
dzą: Jerzy Andrzejew ski (31 lat), Rafał Brinic (20), Sławom ir Chle­
bowski (24), W iesław' G arbarek  (29), T om asz G łuch (23), Ł u­
kasz G rzonka (20), Przem ysław  G ustow ski (18), Paweł Janicki 
(26), W iesław' K acznarek (31), Janusz M aryniak (24), Hieronim 
M azurkiew icz (27), Bogusław  Pachelski (34), M aciej Parczyński 
(19), Jacek Pilichowski (26), Piotr Póltoraczyk (20), Dariusz Reyer 
(17), Przemysław' Stęclik (16), Ja rosław  Suś (23), Jarosław  W a­
chow iak (31), Karol W aściński (30), Robert W ioch (21) w  woj­
sku, G rzegorz Z epala (25), G rzegorz G m erek (17).

Trenerem  je s t nadal pan  H ieronim  BARCZAK.
Zawodnikam i pozyskanymi, w zm acniającym i drużynę, są: Re­
m igiusz W ojtczak (30) bram karz z W K S, W ieluń, „G órnika K o­
nin” (II liga), M irosław  C zajka (23) i G rzegorz Idzikowski (21) 
obaj z „V ictorii” Jarocin.

(be)

A P E L
Zarządu Klubu S portow ego „Astra” Krotoszyn

Szanowni Sym patycy P iłki N ożnej!
U  p rogu  wiosennej, rew anżow ej rundy rozgryw ek lig i międzyokręgowej, zw racam y się do 

Was z  gorącym  apelem  o kulturalne zachow anie się  podczas spotkań rozgrywanych na naszym  
stadionie, o gorący, ale sportow y doping, tak po tzrebny  naszej drużynie.

Przekonaliśm y się wszyscy, że  wszelkie p ró b y  ekscesów, wszczynania aw antur na boisku i poza  
nim. okazywania agresji wobec drużyn gości i sędziów, p rzynoszą  nie tylko w styd krotoszyńskiej 
publiczności, a le także spotkać się  m ogą z  surow ą karą  wymierzoną w nasz klub. ja k ą  je s t  obecnie 
zam knięcie boiska na dw a p ierw sze  spotkania  tej rundy. O d nas sam ych zależy, by  ju ż  nigdy nie 
doszło  do  podobnej sytuacji. Sym patyzując naszem u zespołow i bądźm y obiektywni w ocenie zda ­
rzeń na  boisku. Zachow ajm y więc na  stadionie la d  i spokój, nie utrudniajm y p ra cy  służb porząd­
kowych. W  przypadku ponow nego zakłócenia  spokoju i porządku podczas meczu Z arząd  Klubu  
w ystąpi z  wnioskiem  do K olegium  d /s W ykroczeń p rzy  Sądzie  Rejonowym w K rotoszynie o ukara­
nie spraw ców  zajść.

Ze sportow ym  pozdrow ieniem
ZARZĄD

SAMORZĄDOWCY
n a  s p o r to w o

Po raz kolejny pracownicy Urzędu Miasta i Gminy oraz podle­
głych mu zakładów komunalnych, spotkali się 2 marca w hali sporto­
wej OSiR-u, by rozegrać pierwszą - zimową część Spartakiady Pra­
cowników Administracji Samorządowej. Łącznie rozegrano sześć spo­
rtowo - rekreacyjnych dyscyplin w dwóch kategoriach wekowych (do 
lat 40 i powyżej).

W poszczególnych konkurencjach zwyciężyli:
- rzuty karne do obręczy - Robert BŁAŻEJCZYK (ZEC), Ryszard 

NOWACZYK (OSiR)
- rzuty do kosza - Grzegorz MAJCHSZAK (OSiR), Kazimierz 

REYER (UMG)
- rzuty lotką - Grzegorz MAJCHSZAK (OSiR). Stanisław WE­

RNER (ZEC)
- tenis stołowy' - Andrzej MARSZAŁEK (PGKiM), Kazimierz 

REYER (UMG)
- strzelanie z wiatrówki - Hcniyk JAROSZ (OSiR), Ryszard NO­

WACZYK (OSiR),
- warcaby - Grzegorz MAJCHSZAK (OSiR), Henryk WALCZAK 

(UMG).
W spartakiadzie uczestniczyło dwudziestu pięciu mężczyzn i ani 

jedna kobieta! Parafrazując słowa piosenki chciałoby się zawołać - 
gdzie te panie!

W klasyfikacji generalnej zakładów zwyciężył zespól OSiR przed 
UMG i ZEC.

W klasyfikacji indywidualnej do lat 40 zwyciężyli: Grzegorz 
MAJCHSZAK (OSiR) - 406 pkt.. przed Henrykiem JAROSZEM 
(OSiR) - 347 pkt i Andrzejem MARSZAŁKIEM (PGKiM) - 329 pkt. 
W grupie wiekowej ponad 40 lat: Ryszard NOWACZYK (OSiR) przed 
Kazimierzem REYEREM (UMG) i Jerzym Zawieją (OSiR).

Zawody zakończyły się wręczeniem dyplomów i cennych nagród 
rzeczowych dla sześciu najlepszych zawodników w każdej kategorii 
wiekowej.

(Az.)

P I F- 
P A F

Z arząd  R ejo n o w y  L O K  w  K ro toszyn ie  zo rgan izow ał 25  lu tego  o tw arte  
M istrzo stw a  K ro toszyna , w  k tó rych  uczestn iczy ło  trzydziestu  pięciu  strze l­
ców , w  tym  cztery pełne drużyny.

W  klasyfikacji drużynow ej zwyciężyła I drużyna LO , przed II d rużyną L O  
i ZK  Tcom ina. Indyw idualnym  m istrzem  K rotoszyna na rok 1996 w  strzela­
n iu  z  k a rab in k a  pn eu m aty czn eg o  zo sta ł A n ton i A zg ier, p rzed  Z b ig n iew em  
N ow akiem  i Jan em  M aślaczykiein.

G o d n y m  o dno tow an ia  je s t  fak t, że w śród  czterech  startu jących  pań na j­
lepszą okazała  się  nasza redakcy jna ko leżanka Jo la  Ju n a to w sk a . N a  z ak o ń ­
czen ie  zaw o d ó w  p rezes  Z R  L O K  w  K ro to szy n ie  Z d z isław  Jc rzak  w ręczył 
najlepszym  drużynom  i zaw odnikom  pam iątkow e dyplom y i nagrody rzeczo­
w e. S ym patyków  strzelectw a zapraszam y do udziału w  następnych zaw odach 
strzeleckich  - M em oriał A . T a larczyka -  17.IH .96

(man)

STU DW UDZIESTU KARATEKÓW
oKrotoszyńskie Centrum  Seitedo K arate w dniach 27-28 kw ietnia 1996 roku organizuje M iędzynarodow y Turniej K arate 

Puchar B urm istrza M iasta i G m iny K rotoszyn”.
W  turnieju uczestniczyć będzie około stu dwudziestu zawodników, w  tym również ekipy z N iem iec, Czech i Szwecji. Zaw odni­

cy startow ać będą w  trzech kategoriach: męskiej, kobiet i dzieci. Turniej odbędzie się w  sali O środka Sportu i Rekreacji w  Krotoszynie 
przy ul Sportowej 1.

(jo t)

PIŁKA NA  

ŚR O D E K - 

GRAMY!
17 m arca startu je  wiosenna, 

rewanżowa runda rozgrywek 
piłkarskiej ligi międzyokręgo­
wej oraz okręgowej. W śród 16. 
d ru ży n  je s t  i k ro to sz y ń sk a  
„ A s tra ” , za jm u jąca  czołowe 
miejsce. W tabeli panuje duży 
tłok - lider „Stal OKSiW ” Ple­
szew ma niewielką przewagę, a 
więc wszystkie rozstrzygnięcia 
są jeszcze m ożliwe. Pozycja 
„A stry” gdyby nie szeroko ko­
m en to w an e  „ p rz y p a d k i sę­
dziow skie” , byłaby znacznie 
lepsza.

P rzy g o to w an ia  d o  sezo n u , pod 
w odzą H ieronim a BA RC ZA K A , roz­
poczęto  n a  początku  s tycznia, i jak  
nigdy - rozegrano sześć spotkań, uzy­
skując w  nich dobre w yniki. K apry­
śna zim a u trudniała  pełną realizację 
z a m ie rz o n y c h  c e ló w , je d n a k  w 
podobnej sytuacji były też  pozostałe 
kluby.

P ie rw sze  sp o tk an ia  g rać  trzeb a  
będzie na wyjeździć. Pierw sze odbyło 
się 17 m arca w  Jaro c in ie , z  „H an i- 
balem ”  Jankow y. N astępne to wyjazd 
do „Polonii”  K ępno, a potem  do  Ja­
rocina na m ecz z „W artą”  Sieradz.

Trzeba podkreślić, że  zabiegi Za­
rządu o p ozyskan ie  w arto śc io w y ch  
piłkarzy zakończyły się powodzeniem  
i w  barw ach ,A s try ” , op rócz  znanej 
nam  ju ż  kadry, wystąpi kilku now ych 
graczy. R ozpoczęły  się rozgryw ki II 
wojewódzkiej rundy P ucharu  Polski. 
,A s tra ”  spotkała się w  w yjazdow ym  
m eczu z  „C zarnym i”  W ierzbno, od­
nosząc zdecydow ane zw ycięstw o 4:1. 
Trzy bram ki zdobył M irosław  C Z A J­
KA , a jed n ą  Przem ek GU STO W SKI-

10 m arca, w  V  rundzie P ucharu , 
sp o tk a n ie  z  „B ia ły m  O r łe m ”  - na 
p ro śb ę  tej d ru ży n y  - o d b y ło  się  w 
K ro to sz y n ie  i p rz y n io s ło  s u k c e s  
,A s trz e ” 1:0, a bram kę strzelił znów  
P rzem ek  G ustow ski. 2 3  m arca star­
tu je  liga m iędzyokręgow a ju n io ró w , 
w  k tó re j tak  p o m y śln ie  w y s tę p u ją  
nasze drużyny. Z arów no  jun io rzy  jak 
i ju n io rz y  m ło d si ro ze g ra ją  m ecze 
w y ja z d o w e  z  „ C h o ja ń s k im  K S ” 
Łódź. A więc zaczyna się zn ó w  pił­
karski sezon - oby szczęśliwy dla na­
szych zespołów.

W ito ld  B IA N D 7 J

Rzecz | a
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rzecz rozrywkowa
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WIDEOTEKA RZECZY i
Dzisiejsza „W ideoteka” to kontynuacja recenzji film ów o kobietach - kobietach w  rolach nie­

zwykle trudnych i ważnych zarazem. Jednak kobiety radzą sobie z nimi doskonale. Poza tym (mówiłem 
o tym  przed dw om a tygodniam i) w  takich w łaśnie rolach najbardziej je  kocham y, podziw iam y i 
chętnie oglądamy.

K O B IE T A  - M A T K A  
„D w ie m a tk i”
Murzynka Khaila RICHARDS (Halle BERRY) jest narkomanką mieszkającą w obskurnej melinie. Aby zdobyć narkotyki, posuwa 

się nawet do prostytucji. Zachodzi w ciążę, rodzi dziecko. Młoda matka nie porzuca nałogu. Porzuca... chłopczyka. Na śmietniku w 
trakcie narkotycznego głodu. Cudem uratowany, mały Isaiah trafia do szpitala, gdzie wzbudza zainteresowanie i ciepłe uczucia Marga- 
ret LEWIN (Jessica LANGE) pracującej w opiece socjalnej. Lewinowie mają już kilkunastoletnią córkę, ale Margaret pragnie adopto- 
vvać ślicznego malca. Zgadza się na to również jej mąż Charles (David STRATHAIRN). Po dopełnieniu formalności dziecko trafia do 
nich do domu.

Tymczasem Khaila przebywa w więzieniu. Aresztowano ją za próbę kradzieży w sklepie oraz posiadanie narkotyków. Jest przeko­
nana, że chłopiec nie żyje...

Po trzech latach spędzonych za kratkami wychodzi na wolność i podejmuje pracę jako opiekunka do dzieci. Już nie ćpa. Pewnego 
dnia dowiaduje się, że jej dziecko żyje. Drogą sądową postanawia podjąć walkę o chłopca. Wynajmuje dobrego czarnoskórego adwoka­
ta Kadara LEWISA (Samuel L. JACKSON). Jednak Lewinowie bardzo kochają swe swe adoptowane dziecko i nie zamierzają oddawać 
go matce. Oni również korzystają z usług murzyńskiej prawniczki. Zaczyna się dramatyczny bój o Isaiaha (Marc John JEFFERIES). Bój, 
w którym trudno o dobre rozwiązanie.

„Dwie matki”, to bardzo dobry dramat obyczajowy ze znakomitą obsadą aktorską. Porusza niezwykle ważki acz ogromnie dyskusyj­
ny temat. Reżyser Stephen GYLLENHAAL stawia wiele trudnych pytań, na które nie daje zdecydowanej odpowiedzi. Zadanie to należy 
do widza, który może się przy okazji sporo dowiedzieć o uczuciach, macierzyństwie, tolerancji. Nakreślone na zasadzie kontrastu kobiety 
■ matki gwarantują pełne dramatyzmu i wzruszeń poszukiwanie odpowiedzi na pytanie która z nich będzie lepszą dla Isaiaha.
Łosiug Isaiah  - dram at obyczajowy /USA, 1995/ R: Stephen G yllenhaal; W: Jessica Lange, H alle Berry, D avid  
Strathairn, Sam uel L. Jackson, M arc John Jejferies, Cuba GoodingJr.

K O B IE T A  - K R Ó L O W A  
„K ró lo w a  M a rg o t”
Francja, rok 1572. Państwo jest rozdarte między zwalczającymi się obozami: katolików i protestantów. Bracia: król Karol IX (Jean 

'  Hugnes ANGLADE), Anjon (Pascal GREGGORY) i Alencon kochają swą siostrę Margot (Isabelle ADJANI) „zbyt mocno”. Głową 
rodziny jest Katarzyna Medycejska (Vima CISI) i to ona właśnie rządzi za syna Karola. Katarzyna ma nadzieję pogodzić Francuzów 
Wydając swą córkę za Henryka z Nawarry (Daniel AUTEVIL). Margot jest katoliczką, Henryk - protestantem. Jednak mariażu wymaga 
racja stanu...

Takie jest tło historyczne filmu, powstałe na motywach powieści Alexandre’a DUMASA - mistrza dzieł „płaszcza i szpady”. Jednak 
.̂Królowa Margot” to wielkie i wspaniałe widowisko, gdzie historia stanowi tylko drugi plan. lecz niezwykle istotny i wpływający 

bezpośrednio na losy bohaterów. Sztucznie zawarte, polityczne małżeństwo nie podoba się Henrykowi i całej rzeszy protestantów, ani 
(tym bardziej) Margot - młodej i bardzo pięknej damie. Brzydzi się ona innowiercami, jej kochankiem jest Gwizjusz, łączą ją także 
^żyłe łe stosunki kazirodcze z braćmi. Tymczasem Hiszpania atakuje Niderlandy i król Karol IX - pod wpływem admirała de Coli- 
8ny’ego - pragnie wojny z katolikami, wojny, której przeciwnikami są Katarzyna i bracia króla. Pragną jednak wytępić protestantyzm i 
Wymuszają na Karolu zgodę na dokonane czystki. W ten sposób dochodzi do strasznej rzezi hugenotów w noc św. Bartłomieja.

W tym momencie do akcji wkracza Margot. Najpierw ratuje życie mężowi, potem staje w obronie młodego protestanta La Mole'a 
(Vincent PEREZ), którego poznała wcześniej podczas swych „nocnych łowów”. Wkrótce królowa i Henryk stają się więźniami Luwru. 
Margot dopiero wówczas zdaje sobie sprawę, że zakochała się w La Mole’u. Miłość pochłonie ją bez reszty i zdominuje jej całe życie.

„Królowa Margot” to film znakomity, wzbogacony rewelacyjną muzyką Gorana BREGOVICA, stanowiącą ciekawą ilustrację 
Jabuly. Widzimy więc francuski dwór „od podszewki” - z jego zabawami, knowaniami, intrygami i orgiami. Jest i wątek polski - .Anjon 
bowiem to nasz przyszły król Henryk Walczy. Zwraca uwagę dobrze zarysowany portret psychologiczny Margot, która przechodzi me- 
tomorfozę - od damy lekkich obyczajów do prawdziwie zakochaną kobietę. Jej dzieje spodobają się zarówno miłośnikom historii, jak i 
^elodramatów.

R eine M argot - dram at historyczny ?Francja, 1 9 9 4 /R: Patrice C H ERE AU ; W: Isabelle Adjani, D aniel A ute-
Yincent Perez, Jean - H ugnes Anglade, U rna Lisi, Pascal Gregor)', M iguel Bose, Jean -  Claude Brialy

Witold GARB AREK
*-'• Kasety ż  film a m i udostępniła Wypożyczalnia Kaset Yideo „JO VI" Al. Powstańców Wlkp. 49

Sponsorem dzisiejszej krzyżówki jest dostojny jubilat - obchodzący w tym roku stule­
cie istnienia krotoszyński BROWAR, którego wyroby cieszą się coraz większym uzna­
niem smakoszy w kraju i za granicą. \

Osoby, które prawidłowo wpiszą na kuponach hasło - rozwiązanie, mają szansę wy­
losowania reklamowo - konsumpcyjnych (a więc po części ładnych, po części pysznych) 
zestawów BROWARU.

Rozwiązanie krzyżówki utworzą litery z pól ponumerowanych od 1 do 24. Na kartki 
z naklejonymi kuponami czekamy do 8 kwietnia.

Nagrody za prawidłowe rozw iązanie kzyżówki 4/96 (KOBIETĄ WABI, KUSI, ZWO­
DZI, KOCHA, SZLOCHA, RODZI) otrzymują: Małgorzata JASIŃSKA z Jasnego Pola i 
Władysław SZYMCZAK z Krotoszyna. Gratulujemy i serdecznie zapraszamy do redak­
cji.

KROTOSZYŃSKA LISTA

NOTOWANIE 69
Sześć now ości i n iespodziew any aw ans grupy K E LLY  

FA M ILLY  n a  najw yższą pozycję to krótki sygnał z  69  N o ­
tow ania KLP. O puściły  listę u tw ory w  w ykonaniu Scootera,
L a  B o u ch e , C u ltu re  B ea t, L u u iz 5a F un  Factory  czy  Every - 
th in g  but the  girl. A w śród  ciekaw ych propozycji in teresujące 
w ykonanie now ej w ersji przeboju  tria B ee Gees - ho w  deep is 
your love w ykonu je  teraz, w  pom niejszonym  składzie, g rupa Take

W śród o só b , k tó re  n ad esła ły  do  nas sw oje propozycje , rozlosow aliśm y 
kasety u fu n d o w an e  przez sta łych  sponsorów :

- J a c e k  K O T O W S K I  z  K oźm ina  -  otrzym a kasetę  u fu n d o w a n ą  przez 
firm y L U M E N  i S C O R P IO N ,

- K ry s ty n a  Ł Ę C K A  -  kaseta od  pana Z enona  M aśniaka, szefa A U TO - 
S Z K O Ł Y  „A S ”

- A n ia  M A R C IN K O W S K A  i W o jte k  B IA Ł E K  - nagrody sponsorow a­
ne  przez sklep W EG A  M U SIC

- J o a n n a  S T R A S B U R G E R  - kaseta  u fu n d o w an a  przez Z ak ład  U sług  
W ulkanizacyjnych pana Jan u sza  K roczaka.

N asz ad res:
KROTOSZYŃSKA LISTA PRZEBOJÓW 
Os. Dąbrowskiego 7? 14 
63-700 Krotoszyn 
teL 506-98
1. KELLY FAMILLY - first time
2. ROBERT CHOJNACKI - niecierpliwi
3. COOLIO - gangsta’s paradise
4. MAFIA - noce całe (NEW)
5. VARIUS MANX - zamigotał świat
6. ACE OF BASE - beatuiful life
7. CAPTAIN JACK - captain jack
8. MASTERBOY - land of dreaming
9. MADONNA - you’l) see
10. D.J. BOBO - loveisthe price(NEW)
11. EDYTA BARTOSIEWICZ - ostatni (NEW)
12. THE BEATLES - ffee as a bird
13. DE MONO - druga w nocy
14. EAST 17 - thunder
15. TINA TURNER - golden eye
16. BOYZONE - father & son ’
17. MICHAEL JACKSON - earth song
18. GEORGE MICHAEL - jesus to a child (NEW)
19. BACKSTREET BOYS - we’ve got it goin’on (NEW)
20. EAST 17 - do you still 
PROPOZYCJE:
JOAN OSBORNE - ONE OF US 
3T - anything BON JOVI - these days 
TAKE TH AT - how deep is your love 
2 UNLIMITED - jump for joy 
LOVE MESSAGE - love message 
NO MERCY - missing 
QUENN - a winter’s tale 
MANAM - po prostu bądź 
IRA - jestem obcy

Listę redagują: Ewa i Dariusz FYNYKOWIE

Rzecz
Krotoszyńska
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rzecz reklamowa

H U R T O W m  F A R S  I LA U F R Ó W
63-700 K ro toszyn , u l. O s tro w ska  195, te l. (0-64) 522-51 w ew . 54-29 

P O LE C A  W  C E N A C H  FA B R Y C ZN Y C H  szeroki asortyment 
wyrobów renomowanych firm krajowych - Polifarb Wrocław, 
Dębica, Cieszyn:

■-►emulsje 
■-►emalie 
■-►bejce 
■-♦silikony 
■-►rozpuszczalniki 
■-►akcesoria malarskie 
■-►fugi
■-►kleje do styropianu 
■-•płyny gruntująco-czyszczące 
■-•zaprawy samopoziomujące i wyrównujące 
■-►tynki szlachetne 
■-►zaprawy krajowe 
Zapraszamy : 8.00 -17.00 
w soboty 8.00 -13.00_____________________
Dla stałych klientów upusty cenowe oraz odłożone płatności

: ,
:...

3 FRUlKTIWAHłl

H-101 Pomad, ul. loatydaka 11 
MJIli: (0-81) 30-78-48
araniaeji, projakty plaatyuna, m. 
itłjęoiB, fotogramy, itp, 1

0 I I  KURA
- ■

litary aamopriylipna, aiyldy, planszo 
reklamowo, grafika na aameełiedaoh, 
kosotony, flagi, art, raklamowa, ilp,

aw iw m i
1>V •

wizytówki, liatowniki.prnapakty, 
kalendaria, etykiety, opakowania, 
druki nietypowe, kody kraikowi,Ile,

a tiku i sum zabudowa i wyetrdj iłeiik targowych, 
akiapdw, wyataw, itp, m
dejaid 1 kenaultaeja równia! u Wiania 

ZAPRASZAMY 1M nM iiitańini a
t t  ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■  r i T r m

GABINET ODNOW Y FIZYCZNEJ

" F I T N E S S "
Z esp ó l S z k ó ł Z a w o d o w y ch  nr 1, 
ul. M ick iew icza  11
K rotoszyn  - I N T E R N A T  tel. 532-75  : 
oferuje:

1.SAUNĘ-SUCHĄ 
2.FITNESS 

3.SOLARIUM 
4.MASAŻ WODNY 

5.BILARD
cz y n n y  8 .0 0 -2 1 .0 0  
p r o m o c y jn e  cen y  
z a p r a sz a m y !

■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■  a l i i  a  a a a  a  u  a i  a  a a a a  a  a a a a a . u  a a  a a .ji_ a .a ji

MARIUSZ MALIŃSKI
specjalista chirurg

"CER-medik", 
ul. Przemysłowa 19 

Krotoszyn, tel. 545-65

W KAŻDY WTOREK W G0DZ. 
16.00-18.00

" możliwość zabiegów laparo­
skopowych pęcherzyka żół­
ciowego i przepuklin pachwi­
nowych

ł operacje tarczycy 
* i inne

GRfiF-PRESS
H U R T  -  D E T A L
63-760 Zduny, ul. Witosa 22 

tel/fax: 55-777, Baszków (dawna baza SKR)
x opał w pełnym asortymencie 
x nawozy azotowe i mineralne - ceny fabryczne 
x artykuły do produkcji rolnej 
x pasze i otręby 
x materiały budowlane 
x olej napędowy

TRANSPORT FIRMOWY

KOMPLEKS HOTELOWO - 
RESTAURACYJNY 

«KR0T0SZ»

JS3-700 Krotoszyn 
ul. Mickiewicza 44 

telefony: do hotelu - 545-22 
do restauracji - 535-92

* OFERUJE noclegi w pokojach dwu- i trzyosobowych z 
łazienkami
* ORGANIZUJE imprezy okolicznościowe, imieniny, wesela 
itp.
* PROWADZI sprzedaż obiadów abonamentowych
* DRINK-BAR czynny w godz. 20.00 - 4 .00 codziennie (z 
wyjątkiem poniedziałków)

Z A P R A S Z A M Y

Lek. med.
R Y S Z A R D  B A R A N O W S K I
s p e c ja lis ta  chorób
w e w nę trznych
gastroenterolog

Przyjęcia: piątki w godz 
8 .00-12 00 
Krotoszyn, 

ul. Zamkowa 1a

choroby przewodu pokarmo­
wego, tarczycy, piersi, stercza 
i choroby wewnętrzne 
USG
gastroskopia, retroskopia, ko- 
lonoskopia
laboratorium: biochemia, hor­
mony, immunologia, markery 
nowotworowe.

ZAKŁAD \
P R O O U K C Y JN O - 

USŁUG O W O -H A N D LO W Y

" S I A T E X "

Q f lO c M ® ( a l® W g ]

■a®

Wykonujemy
- siarki ocynkowane i czarne
- siarki zgrzewane
- druty naciągowe
- przeciąganie drutów
- bramy, uliczki, kojce
- montaż ogrodzeń siatkowych
v____________________________ ! £ /

:3

Okazyjnie SPRZEDAM rozpoczętą  b udow ę b liźn iaka w  Krotoszynie 
przy ul. M azow ieckiej. Tel. 542-41 w. 2 9  (do  godz. 15.00). 878 

***-

KOMPUTEROPISANIE, LAMINOWANIE, IDENTYFIKATO­
RY. Kalisz, ul. Skalm ierzycka 10, pokój n r  13. Telefon: 53-41-51 

(1 1 .0 0  - 16.00). 879

Przepisywaniem 
komputerowe |
wszelkiego ■ 
rodzaju |
P r a C  wydruk laserowy, ekspresowo!
* ftQ4

r
t

p rzy sięg łe , tech n iczn e  i inne

m m \  mmm
I/  | Ostrów 

tel. 36-27-62.

lUREX:
NOWO OTW ARTY SKLEP 

MOTORYZACYJNY
w Krotoszynie 

ul.Kościuszki 10 
tel.522-51 wew.54-86
CZYNIsT w godz. 9M -17M  

soboty 9.W -H M  
Części do aut zachodnich

SKLEP W  OSTROWIE W LKP. 
ul.Dworcowa 1 (tunel dw o rca  PKP)

Części do aut zachodnich i krajowych 
C ZĘ Ś C I NA  Z A M Ó W IE N IE - 

K R Ó TK IE  T E R M IN Y -  
N ISK IE  C E N Y

'Z ' '" " 7'/ '

HURTOWNIA
SPOŻYWCZA

IKESA
K rotoszyn , ul. S tasz ica  

46, tel. 528-38 
O F E R U J E

-  a rtyku ły  zb o żo w e , m ąk i, k a s z e , cukier
- p rze tw o ry  o w o co w o -w arzyw n e : Pudli- 

szki i Kotlin
- ko n cen tra ty  W IN IA R
- t łu s zc ze  z  Kruszw icy
- cytrusy
- k a w y  i herbaty
- n a p o je  11 i 1,51 P E T
- artyku ły  cu kiern icze: K a liszan k i, J u ­

trzen k i, G o p lan y , D a n  Po lu , O d ry  i inne
-  a rtyku ły  s p o ży w c ze  p o c h o d ze n ia  z a ­

g ran iczn e g o

ZAPRASZAMY
codziennie 8 .0 0 - 18.00, 

w soboty 8.00 - 13.00 M

WSZYSTKO z DREWNA
oferuje sklep:

ST0L - DREW
Krotoszyn, ul Polna 16
- d rzw iczk i d re w n ia n e
- przody szuflad do segmen­
tów kuchennych

- duży wybór listew itp.

POLECA USłUGI 
STOLARSKIE

- zakładanie boazerii, podłóg
- montowanie schodów itp.

Z A P R A S Z A M Y  
w  g o d z . 10 .00  - 17.00  

w  s o b o ty  10.00 -1 3 .0 0  ^

AUTĘSZYBY 
SPRZEDAŻ, MONTAŻ, 

NAPRAWA
R E N O W A C J A  I K O N S E R W A C JA  N A D ­
W O Z I I W N Ę T R Z  SA M C  
F IR M A  IZ E K -E K O "
‘63-400 Ostrów Wielkopolski

*6 3 -6 0 0  K ęp n o  
'8ft ul. R z e ż n ic k a 1 4  . 

te l/fa x  ( 0 - 6 4 7 ) 2 3 6 - 9 1

Z A P R A S Z A M Y  w  g o d z 8 0 0 -1 6  00
w  soboty  9 .0 0 -1 4  0 0  900;

Rzecz | u
Krotoszyńska M ~w



rzecz telewizyjna

PIĄTEK 22.03.1996
8-00 FAKTY
8-10 Piąjka na dzień dobry
8.30 „Niebezpieczna” (23) - serial wenez.
9.20 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - magazyn giełdowy
15.10 „Przygody Małego Księcia” (13) - se­
rial anim. USA
15.35 „Zgadnij, jakie to zwierzę” - serial 
pizyrod. (10)
16.00 „Miód i pszczoły” (150) - serial franc.
16.30 Krzyżówka szczęścia
16.55 Boisko
17.20 „Niebezpieczna” (24) - serial wenez.
18.10 FAKTY
18.30 Magazyn Aktualności Kulturalnych
19.00 Fakty - Refleks
19.10 Relaks z „5”
19.30 Wieczór z Lorettą Lynn - ang. pr. muz.

20.00 „Powikłania” - serial obycz. kanad.
( 10)
20.50 Gramofon - pr. rozrywkowy poi. (15)
21.00 „Cassidy” - serial (2)
22.00 FAKTY -
22.30 Magazyn spraw codziennych i nieco­
dziennych
23.00 Pałer
23.30 Lulu (2)
0.35 TV Polonia

SOBOTA 23.03.1996
8- 00 „Niebezpieczna” (24) - serial
8.30 Fakty
8.45 Niebieski kwadrans - mag. krym.
9.00 Loża parlamentarna
9- 30 „Pełzaki” (5) - serial anim. ang.
10.00,.Zwierzęta z ginącego lasu” (20) - se­
rial anim. ang.
10.20 Pełny odjazd
10.40 Magazyn rajdowy
11 00 Kolejowe przygody wzdłuż Europy (7)
11-30 W rajskim ogrodzie
*2.10 Znajomi z ZOO
12.35 Moda i uroda
J3.00 Weekend z „5”
p.55 Klub Ludzi Życzliwych
‘ •̂10 „Kot w butach” (9) - serial anim.

,•35 „Rodzina Gafowiczów” (2) - serial 
!"im. ang.
i5-40 „Encyklopedia psów” - serial dok. 
Iranc.
J6.30 O co chodzi?
{̂ •00 „Zagadki przyszłości” (10) - serial 
, •20 .Zupełnie niewiarygodne” (6) - serial 
kom.
J?-10 FAKTY 
}8.30 Zderzenia
19.00 W kręgu wiary
9-30 „Granice sportu” (4) - serial dok. au- 

siralijski
19.50 Gramofon (16) - pr. rozrywkowy poi. 
‘9.00 Muzyczne Nagrody. Grammy'96 

1-45 Wrocławskiej dzień jak co dzień
22.00 FAKTY 
^2.30 Studio Sport
3-15 Folk w Piątce - Chudoba 

(3)  "^llcjant i śmierć” - serial sens. USA

1-20 TV Polonia

 ̂ N IEDZIELA 24.03.1996
kom niewiarygodne” (6) - serial

*■30 FAKTY-TYDZIEŃ 
'  00 Studio Sport 
g is  £a miedzą

® »Pełzaki” (6) - serial anim.
. -00 „Zwierzęta z ginącego.lasu” (21)-se- 
ai anim. ang.

I 20 >.Pan de Lis” (3) - serial anim. 
cw 45 "Wietnam, Kambodża, Laos dziś - 
1 t̂nia, granica Azji” - film dok. USA 

•30 Ęne, duc... - teleturniej 
jjOO Świat wokół nas (8)

Medycyna w pigułce
^ O O w Z k e n d z J ”

*0 „O czym szumią wierzby” (9) - serial 
USA

5 Kino Familijne: „Opowieści o czterech

Przepraszamy telewidzów za brak w tym numerze programu telewizji kablowej, 
którym w dniu oddania gazety do druku nie dysponowało jeszcze gostyńskie studio 
GOSAT

życzeniach” - film fab.
16.30 „Haggard” - serial (2)
16.55 „Odkrywcy” - serial (2)
17.20 „Czerwony karzeł” (6) - serial kom. 
ang.
18.00 FAKTY
18.10 Wernisaż w „5”
19.00 Wspólnota w kulturze
19.30 „Taki jest człowiek” - serial dok. ka­
nad.
20.00 „Angel Voices” - film obycz. ang.
21.15 Stoper - widowisko publicystyczne (9)
21.45 3,2,1... start
22.45 Fin de siecle
23.15 „Policjant i śmierć” - serial sens. (4) 
0.45 TV Polonia

PONIEDZIAŁEK 25.03.1996
8.00 FAKTY
8.10 Piątka na dzień dobry
8.30 „Czerwony karzeł” - serial (6)
9.10 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - mag. giełdowy
15.10 „Pan Bogus” (7) - serial anim. USA
15.35 „Król Artur i Rycerze Okrągłego Sto­
łu” (24) - serial anim. franc.
16.00 „Miód i pszczoły” (151) - serial franc.
16.30 Krzyżówka szczęścia
16.55 Fabryka marzeń - mag. filmowy
17.20 „Niebezpieczna” (25) - serial wenez
18.10 FAKTY
18.30 Tele- Sport
19.00 Fakty-Refleks
19.10 Ludzkie sprawy
19.30 „Rytmy przyrody” (21) - serial dok. - 
przyrod. australijski
20.00 „Łódź ratunkowa” - serial fab. ang. (2)
20.55 Poza rok 2000 - pr. pop.- nauk. (20)
21.40 Czy można innie ocalić...
22.00 FAKTY
22.30 „Od Pekinu do Szanghaju” - film dok.
23.30 TV Polonia

W TO REK 26.03.1996
8.00 FAKTY
8.10 Piątka na dzień dobry
8.30 „Niebezpieczna” (25) - serial wenez.
9.20 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - mag. giełdowy
15.10 „Sierotki” (11) - serial anim. franc.
15.35 „Zwierzęta z ginącego lasu” (1) - film 
anim. ang.
16.00 „Witajcie nowi” (29) - serial USA
16.30 Z kamerą wśród zwierząt
16.45 Ojczyzna-polszczyzna
16.55 „Kultury świata” - serial podróżniczy 
USA (1)
17.20 „Niebezpieczna” (26) - serial wenez
18.10 FAKTY
18.30 Region
19.00 Fakty-Refleks
19.10 Magazyn samorządowy
19.30 Zacisze Dobrej Nadziei - reportaż
20.00 „Pieczone gołąbki” - kom. obycz poi.
21.40 ABC podatnika
22.00 FAKTY
22.30 Miłość w innym wymiarze
23.00 Wieczory kabaretowe
23.50 TV Polonia

ŚRODA 27.03.96
8.00 Fakty
8.10 Piątka na dzień dobry
8.30 „Niebezpieczna” (26) - serial wenez
9.20 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - mag. giełdowy
15.10 „Kot Rozrabiaka” (23) - serial anim. 
franc.
15.35 „W ZOO” (3) - serial przyrod.
16.00 „Piętnastolatki” (62) - serial fab. USA
16.30 Krzyżówka szczęścia
16.55 Międzynarodowy Dzień Teatru
17.20 „Niebezpieczna” (27) - serial wenez
18.10 FAKTY
18.30 Międzynarodowy Dzień Teatru
19.00 Fakty-Refleks
19.10 Klub poszukiwaczy skarbów
19.30 Białe studio - pr. muz (5)
20.00 „Inspektor Wycliffe” (3) - serial krym. 
ang.
21.00 Zbrodnia i kara
22.00 FAKTY
22.30 Międzynarodowy Dzień Teatru
22.45 Studio Sport
23.25 Jaromir Nohavica - koncert 
0.25 TV Polonia

CZW ARTEK 28.03.1996
8.00 FAKTY
8.10 „Piątka” na dzień dobry
8.30 „Niebezpieczna” (27) - serial
9.20 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - magazyn giełdowy
15.10 „Szmacianki” (50) - serial anim. ang.
15.20 „Wesołe małpki Serdel i Pyrek” (1) - 
serial anim. apg.
15.25 „W Bucikowie” (11) - serial anim. 
USA
15.35 „Roger Odrzutowiec” - serial anim. 
USA (53)
15.45 Kocham moje miasto - pr. franc. (24)
16.00 „Miód i pszczoły” (152) - serial franc.
16.30 „Tajemniczy wszechświat Artura C. 
Ciarkę’a” (12)
16.55 Twoje prawo
17.20 „Niebezpieczna” (28) - serial wenez

18.10 FAKTY
18.30 Magazyn Reporterów Dolnośląskich
19.00 Fakty-Refleks
19.10 Z szuflady
19.30 Wielkie przestępstwa XX wieku - ang. 
pr. dok. (13)
20.00 „Wdowa po architekcie” - film obycz 
franc.
21.30 Mity medycyny - mag. med.
21.45 ABC podatnika
22.00 FAKTY
22.30 Stan zagrożenia
23.00 Surfujący' Murph - pr. dok. ang.
23.25 TV Polonia

PIĄTEK 29.03.1996
8.00 FAKTY
8.10 Piątka na dzień dobry
8.30 „Niebezpieczna” (28) - serial wenez.
9.20 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - magazyn giełdowy
15.10 „Przygody Małego Księcia” (14) - se­
rial anim. USA
15.30 „Zgadnij, jakie to zwierzę” - serial 
przyrod. (11)
16.00 „Miód i pszczoły” (153) - serial franc.
16.30 Krzyżówka szczęścia
16.55 Mój program na antenie
17.20 „Niebezpieczna” (29)- serial wenez.
18.10 FAKTY
18.30 Magazyn Aktualności Kulturalnych
19.00 Fakty - Refleks
19.10 Wieczór z Lorettą Lynn - pr. muz ang.
(2)
20.00 „Powikłania” - serial obycz. kanad.
( H )
20.50 Gramofon - pr .rozrywkowy poi. (17)
21.00 „Cassidy” (3) - serial
22.00 FAKTY
22.30 Mój program na antenie
23.00 Pałer
23.30 Mój program na antenie 
0.00 TV Polonia

SO BO TA 30.03.1996
8.00 „Niebezpieczna” (29) - serial
8.30 FAKTY
8.45 Niebieski kwadrans - mag. krym.
9.00 Kowalski i Schmidt
9.30 „Pełzaki” (7) - serial anim. ang.
10.00,Zwierzęta z ginącego lasu” (22) - se­
rial anim. ang.
10.20 Rok w Sudetach
11.00 Kolejowe przygody wzdłuż Europy (8)
11.30 „Mangyans” - film etnograficzny 
szwedzki
12.10 Znajomi z ZOO
12.35 Nie majak w domu
13.00 Weekend z „5”
14.55 Klub Ludzi Życzliwych
15.10 „Kot w butach” (10) - serial anim.
15.35 „Rodzina Gafowiczów” (3) - serial 
anim. ang.
15.40 „Encyklopedia psów” (5) - serial dek. 
franc.
16.30 O co chodzi?
17.00 , Zagadki przyszłości” (11) - serial
17.20 „Co ludzie powiedzą” (1) - serial kom.
18.10 FAKTY
18.30 Zderzenia
19.00 W kręgu wiary
19.30 „Granice sportu” (5) - serial dok au­
stralijski
19.50 Gramofon (18) - pr. rozrywkowy poi.
20.00 „Detektyw w opałach”-filmsens. ang.
21.35 Inni...
22.00 FAKTY

22.30 Studio Sport
23.15 Folk w Piątce - Krewni i znajomi króli­
ka
23.40 „Policjant i śmierć” (5) - serial sens. 
USA
1.20 TV Polonia

NIEDZIELA 31.03.1996
8.00 „Co ludzie powiedzą” (1) - serial kom.
8.30 Fakty - tydzień
9.00 Studio Sport
9.30 „Pełzaki” (8) - serial anim.
10.00 .Zwierzęta z ginącego lasu” (23) - se­
rial anim. ang.
10.20 „Pan de Lis” (4) - serial anim.
10.45 .Ziemianin” - film dok
11.30 Zielonym do góry
12.00 Świat wokół nas (9)
12.30 Magazyn motoryzacyjny
13.00 Weekend z „5”
15.10 „O czym szumią wierzby” (10) - se­
rial anim. USA
15.35 Kino Familijne: „W poszukiwaniu 
skarbu” - film fab. USA
16.30 „Haggard” - serial (3)
16.55 „Odkrywcy”^-serial (3)
17.20 „Czerwony karzeł” (7) - serial kom. 
ang.
18.00 FAKTY
18.10 Rodzynki i migdały
18.40 Pejzaże kultury
19.00 Wspólnota w kulturze
19.30 „Mowa ciała” - serial dok. franc. (1)
20.00 „Taniec” - film obycz USA
21.40 3,2,1... start
22.40 Przepytywanka
23.10 „Policjant i śmierć” - serial sens. USA
(6)
0.35 TV Polonia

PONIEDZIAŁEK 1.04.1996
8.00 Fakty
8.15 Piątka na dzień dobry
8.30 „Czerwony karzeł” - serial (7)
9.10 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - mag. giełdowy
15.10 „Pan Bogus” (8) - serial anim. USA
15.35 „Król Artur i Rycerze Okrągłego Sto­
łu” (25) - serial anim. franc.
16.00 „Miódi pszczoły” (154) -serial franc.
16.30 Krzyżówka szczęścia
16.55 „Świat dzikich zwierząt” - serial (1)
17.15 „Niebezpieczna” (30) - serial wenez
18.10 Fakty
18.30 Tele - Sport
19.00 Fakty - Refleks
19.10 Magazyn historyczny
19.30 „Rytmy przyrody” (22) - serial dok- 
przyrod. australijski
20.00 „Łódźratunkowa” - serial fab. ang. (3)
20.50 Poza rok 2000 - pr. pop.-nauk (21)
21.35 Czy można mnie ocalić...
22.00 Fakty
22.30 „La Sept czyli 7 w 5” - film dok
23.30 TV Polonia

W TO REK 2.04.1996
8.00 Fakty
8.15 Piątka na dzień dobry
8.30 „Niebezpieczna” (30) - serial wenez.
9.20 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - mag. giełdowy
15.10 „Sierotki” (12)- serial anim. franc.
15.35 ,Zwierzęta z ginącego lasu” - serial 
anim. ang. (2)

16.00 „Witajcie nowi” (30) - serial USA
16.30 Z kamerą wśród zwierząt
16.45 Ojczyzna-polszczyzna
16.55 „Kultury świata” (2) - serial dok
17.20 „Niebezpieczna” (31) - serial wenez.
18.10 Fakty
18.30 Region
19.00 Fakty-Refleks
19.10 Własny kąt
19.30,Zofia Fortecka” - film dok. poi.
20.00 „Przepraszam cz>' tu biją” - film sens. 
poi.
21.35 ABC podatnika
22.00 Fakty
22.30 Przystanek „5”
23.00 Telewizyjne Wiadomości Literackie
23.30 TV Polonia

ŚRODA 3.04.96
8.00 Fakty
8.15 Piątka na dzień dobry
8.30 „Niebezpieczna” (31) - serial wenez.
9.20 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - mag. giełdowy
15.10 „Kot Rozrabiaka” (24) - serial anim. 
franc.
15.35 „W ZOO” (4) - serial przyrod.
15.55 „Piętnastolatki” (63) - serial fab. USA
16.30 Krzyżówka szczęścia
16.55 Tuba
17.20 „Niebezpieczna” (32) - serial wenez.
18.10 Fakty
18.30 Studio Gmina
19.00 Fakty-Refleks
19.10 ABC podatnika
19.30 „Ostatnia wieczerza” - film dok ang. 
20.00„Inspektor Wycliffe” (4) - serial krym. 
ang.
20.55 Prom kosmiczny
22.00 Fakty
22.30 Studio Sport
23.00 Godzina z muzyką poważną 
0.00 TV Polonia

CZW ARTEK 4.04.1996
8.00 FAKTY
8.15 „Piątka” na dzień dobry
8.30 „Niebezpieczna” (32) - serial
9.20 TV Polonia
15.00 Czerwone szelki - magazyn giełdowy
15.10 „Szmacianki” (51)- serial anim. ang.
15.20 „Wesołe małpki Serdel i Pyrek” - se­
rial anim. ang.
15.25 „W Bucikowie” (12) - serial anim. 
USA
15.35 „Roger Odrzutowiec” - serial anim. 
USA (54)
15.40 Kocham moje miasto - pr. franc. (25)
15.55 „Miód i pszczoły” (155) - serial franc.
16.30 „Tajemniczy' wszechświat Artura C. 
Clarke’a” (13)
16.55 Odpowiedzmy sami
17.20 „Niebezpieczna” (33) - serial wenez.
18.10 FAKTY
18.30 Magazyn Reporterów Dolnośląskich
19.00 Fakty-Refleks
19.10 Forsa
19.30 „Ostatnia wieczerza” - film dok. ang.
(2)
20.00 „Nauczyciel - Hasło” - serial obycz. 
franc.
21.35 Labirynty kultury
22.00 FAKTY'
22.30 Stan zagrożenia
23.00 Próg nadziei 
0.00 TV Polonia
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rzecz zadumana

CZEKAJĄC NA
CZESŁAWA

Nie było najmniejszych problem ów ze sprzedażą bile­
tów  na krotoszyński recital Czesława Niem ena (18 marca, 
godz. 19.00, kino „Przedw iośnie”). Recital interpokolenio- 
wy, wybierają się nań bowiem zarów no osoby w  ledwie roz­
kwitającym  kwiecie wieku, jak  i, delikatnie m ówiąc, co nie­
co przekwitłym . '

„C zy mnie jeszcze pam iętasz?” C zy pam iętam ? Czyż mogę 
nic pam iętać siebie samej? Podlotka, którego z tranzystorowego 
„K olibra” dobiegły i poraziły na  zawsze dźwięki „Snu o W arsza­
wie". K tóry wespół z Czesławem  dziwił się św iatu, i w  którym, 
mimo upływ u czasu, nie przestało m ieszkać owo młodzieńcze 
zdziwienie. K tóry po dwudziestu kilku latach wciąż pam ięta wszy­
stkie teksty. Którego dorastające dzieci także słuchają Niemena i 
bardzo czekają na jego  koncert.

W yobraź sobie, że dziś 28 m arca. W  kinie tłum . N a scenę 
wychodzi Niemen. Pierwszy takt, a  ty ju ż  wiesz. W stajesz, zam y­
kasz oczy.

Jest tylko MUZYKA.
(er)

Niemen w Krotoszynie 
JUŻ ZA TYDZIEŃ

Z aledw ie tydzień dzieli nas od  z  daw na oczekiw anego k oncertu  C zesła­
w a N IE M E N A . T o praw dziw e artystyczne w ydarzen ie  będzie m o g ło  zaist­
nieć także dzięki sponsorom , którym  ju ż  dziś w  im ieniu kro toszynian  najser­
deczniej dziękujem y. Są nimi:

* K R O T O S Z  - kom pleks hand low o-restau racy jny
* Przedsiębiorstw o H andlow o-U sługow e s.c. - R .M .T . LU D ZIS (ul. M a­

słow skiego 13, Zduny)
* P.H .U . R O B S T A L  (ul. Zam kow y Folw ark 7)
* R estau racja  D U E T  (u l. K oźm ińska)
* A U T O S Y S T E M Y  FO X  (ul. Ł ukasiew icza 15a)
* T IN A  - zakład fryzjersko-kosm etyczny (ul. W oskow a 2 )

Z o s t a ł  p o  n ic h  -  r o z p ę d  
ir,">>TĆ
/  ta  o d d a l  b e :  p r z y c z y n y .  
/  te n  z lo ty  n a d m ia r  c is z  - 
I  te  s r e b r n e  s z u m o w in y . .

ZNALAZŁA SIĘ 
DOMINIKA

F otografia tej m iłej osóbki m iała się 
znaleźć na szesnastej s tro n ie  osta tn iego  
n u m e r u  „ R z e c z y ” . T y m c z a se m  o b o k  
w ierszy k ó w  deb iu tu jące j D om in ik i JA ­
K U B E K  z  R oszek  w idniało  p uste  m iej­
sce. D o m in ik ę  i w ie lb ic ie li je j ta len tu  
p rze p ra sza m y , b łąd  n in ie jszy m  n a p ra ­
w ia jąc .

' (red.)

O D S Z E D Ł

Krzysztof
Kieślowski

r r i m n E ™

67,4 100.9 102.7 MHz

„RZECZ KROTOSZYŃSKA”. O rgan  m alkon ten tów . P ism o  pow stałe  z  ru ch u  „S o lidarno­
ści” . W ydawca: Wytwórnia Wyrobów Woskowych LUMEN. Jednoak tów ka w  szesnastu odsło­
nach , g ryw ana regularn ie  co  d w a  tygodnie, zaw sze w  czwartki. P rem iera: 20 marca 1990. Scena­
riusz: zespo łow y, reżyseria: Romana Hyszko, fotodekoracje: Marcin Pawlik, scenografia: xxx. 
Obsada: Romana Hyszko, Jola Junatowska, Dorota Kukiolczyńska, Monika Menzfeld, Wa- 

p claw Mozol oraz  Eugeniusz Nawrocki, Witold Garbarek, Janusz Janasik i w ielu, w ie lu  in- 
nych .G D Z IE  N A S  SZ U K A Ć ? R edakcja  „R K ” . 6 3 -7 0 0  K ro toszyn , box 6 3 , ul. S ienkiew icza 2A. 

P O D  JA K I N U M E R  D Z W O N IĆ ? 0 6 4 /5 7 0 5 4 , FA X: 5 7 0 5 3 , T E L E X : 0 4 6 5 5 5 5  lum en  pl. W  JA K IC H  G O D Z I­
N A C H  O D W IE D Z A Ć ? O d poniedziałku d o  p iątku 8 .00-1 6 .0 0 . N A  JA K IE K O N T O  C O  N IE C O  P R ZELA Ć ? W B K
K rotoszyn 3 5 2 4 3 1 -9 2 6 6 9 -1 3 6 -7 2 . Z astrzeg am y  sobie  p rzy jem ność  o p racow yw ania  lub  skracan ia  tekstów . N ie­
którym  nadajem y piękne tytuły. A rtyku łów  raczej nie  gubim y, ale ich także z  reguły nie zwracam y. Za treść ogło­
szeń nie  m ożem y, nieste ty , odpow iadać. W szystk ich  w sp ó łp racow ników  kocham y... ŁA M A N IE  I D R U K : N O R - 
P O L -P R E S S  - W rocław , nakład  3 .0 0 0  egz.

Rzecz
Krotoszyńska


